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Komunikat radziecko -  niemiecki
o rokowaniach między rządem ZSRR a delegacją rządową NRO

K V M G R
WTOREK 25 SIERPNIA 1953 R.

A GENCJA TASS ogłosiła następujący komunikat: W 
dniach od 20—22 sierpnia odbyły się w Moskwie ro­
kowania między rządem radzieckim a delegacją rządo 

wą Niemieckiej Republiki Demokratycznej.

Ze strony radzieckiej uc/e- ZSRR W. M. Mototow, sekre- 
etniczyli w rokowaniach: prze- tarz Komitetu Centralnego 
wodniczący Rady Miraistró/- KPZR N. S. Chruszczów. 
ZSRR G. M. Malenkow, pierwszy zastępcą p-zewodni- 
pLerwszy zastępca przewodni- czącego Rady M inistrów  1 mi- 
czącego Rady M inistrów 1 ml- n isfer obrony ZSRR N. A.

przewodniczącego Rady M ini- tycznych prof. Correns.

zagadnienia niemieckiego. 
(DOKOŃCZENIE NA STB. i)

strów ZSRR Ł. M. Kagano- przewodniczący Rady Central- 
wicz. zastępca przewodniczą- nej Wolnej Młodzieży Niemiec 
cego Rady M inistrów 1 m ini- k le j Erich Honecker, przed- 
eter handlu wewnętrznego 1 6tawdcielka Związku Demokra- 
zagranicznego ZSRR A. I. Mi- tycznych Kobiet Niemiec Ilse 
kojan, przewodniczący Pań- Thiele, współpracownik Mini- 
stwowego Komitetu Planowa- sterstwa Spraw Zagranicznych 
n ia  ZSRR M. Z. Saburow, tni- NRD Peter Flonin. 
nister finansów ZSRR A. G. Y U  TOKU rokowań omawiano 
Zwieriew. wysoki komisarz vv  ważne problemy, dotyczą- 

. - -  . . D ^  ZSRR w Niemczech ambasa- ce rozwoju stosunków między
tiister spraw zagranicznych Butgartn, pierwszy zastępca dor w  g slemtonow. Związkiem Radzieckim a Nie-

Ze strony Niemieckiej Re- miecką Republiką Demokra 
publilkl Demokratycznej uczę- tyczną, Jak również aktualne 
stniczyli w rokowaniach: pre- sprawy związane z całoksztal- 
m ler NiemieckiieJ Republiki tem zagadnienia niemieckiego. 
Demokratycznej Otto Grotę- 
wohl. wicepremier Walter Ul- 
bricht, wicepremier Otto Nu-
schke, wicepremier 1 minister r  i\ t M A T  F  NUTO W  
budownictwa d r Lothar, Bota, . J V1’ 
wicepremier 1 minister flnan- i O. GROTEWOHL
sów d r Hans Lx>ch, minister « rtrp tlA c jlj n r z e m ó w ie n ia  gospodarki rodnej 1 leśnej w y g ło s i l i  p r z e m ó w ie n ia
Hans Relchelt. m inister han- n a  o b ie d z ie  w y d a n y m  
diu zagranicznego I między- K r e m lu  n a  rz e ś ć  
strefowego K urt Gregor, m ini- n a  K r e m lu  n a  c z e s c ^ _
ster przemysłu hutniczego 1 d e le g a c j i  r z ą d o w e j N R D  
górniczego Frltz  Selbmann.
przewodniczący Państwowej T~\ NIA 22 sierpnia br. prze- 
Komi6jl Planowania Bruno wodniczący Rady Ministrów 
Leuschner. szef m isji dyploma ZSRR G. M. Malenkow wy­
tycznej NRD w Moskwie em- dał na Kremlu obiad na cześć 
basador Rudolf Appelt, prze- delegacji rządowej Niemieckiej 
wodniczący Niemieckich Wol- Republiki Demokratycznej, 
nych Związków ‘Zawodowych Obiad odbył się w serdecznej, 
Herbert Warnke, przewodni- przyjaznej atmosferze. G. M. Mo­
czący Rady Narodowej Frontu lenków i O. Grotewohl wygłosili 
Narodowego Niemiec Demokra przemówienia.

Przemówienie
Przewodniczącego Rady Ministrów ZSRR

6. HI. HSalenkowa
wygłoszone dnia 22 sierpnia 1953 r. 

podczas obiadu na Kremlu

AGENCJA TASS podaje następujący tekst przemówie­
nia przewodniczącego Rady M inistrów ZSRR G. M. 
Malenkowa:

Zama cii owcy ściągają 
posiłki do Teheranu

Ludność Iranu 
manifestuje
na cześć 
Mossaclika

kdonosi i. Teheranu, że w 
dniu 21 sierpnia oddziały pan­
cerne i oddziały piechoty za­
atakowały liczne grupy miesz­
kańców Teheranu, którzy ma­
nifestowali na cześć dr Mossa 
dika. Wojsko użyło broni pal­
nej, raniąc w ielu manifestan­
tów.

DO Teheranu praybyla l i ­
cząca około 30 czołgów jedno­
stka pancerna, która stacjono 
wała dotychczas w  rejonie 
Kermanczach na granicy Ira ­
ku.

Po ulicach Teheranu krążą 
siine patrole polic ji i wojska. 
Większość sklepów jest zam­
knięta.

I AK  wynika z doniesień a- 
gencji France Presse, mimo 

drakońskich zarządzeń gen. 
Zahedi. w Teheranie i na pro 
w inc ji odbywają się nadal ma 
nifestacje antymcnarchistycz- 
ne.

POLICJA i  żandarmeria do 
konuje masowych aresztowań 
w  całym kra ju , osadzając w 
więzieniach wszystkich, „po­
dejrzanych”  o wrogość wobec 
reżymu gen. Zahedi. Przeszło 
200 wybitnych działaczy poli­
tycznych, w tym około 40 de­
putowanych do Medżlisu, znaj 
duje się w wiezieniu.

Agencja France Presse po­
daje w depeszy z Teheranu 
treść komunikatu oficjalnego, 
z którego wynika, że wszyscy 
wojskowi, którzy wypowie cizie 
l i  się po stronie przeciwników 
szacha, ,,będą przekazani t ry ­
bunałowi wojskowemu i po­
niosą ciężkie kary” .

Dziś 6  stron

Wielce szanowny premie­
rze. wielce szanowni wicepre­
mierzy 4 członkowie delegacji 
rządowej Niemieckiej Republi 
k i Demokratycznej!

Niech mi wolno będzie 
zwrócić się do was. a w wa­
szych osobach do narodu nie 
mieckiego ze słowami powita 
nda. niech mi wolno będzie 
życzyć decydujących sukce 
6ów na drodze utworzenia mi­
łujących pokój Niemiec de­
mokratycznych. na drodze 
przywrócenia Jedności narodo 
wej waszej ojczyzny.

W atmosferze prawdziwej 
serdeczności, wzajemnego zro 
zumienia j  przyjaźni om ów ili­
śmy z wami problemy, mające 
istotne znaczenie dla sprawy 
pokoju w Europie, dla umoc 
nienia stosunków między na­
szymi narodami. Rozmowy te 
odzwierciedliły całkowitą zgod 
ność poglądów I doprowadziły 
do doniosłych decyzji.

Jesteśmy przekonani, że cały 
świat weźmie pod uwagę na­
sze szczere pragnienie ostągnię 
ci a pokojowego uregulowania 
problemu niemieckiego, nowe 
krokii, jakie podejmujemy ra­
zem z wami, aby pomóc naro 
dowl niemieckiemu stanąć 
mocno na drodze pokojowego 
rozwoju i wcielać w życie 
swe aspiracje narodowe.

Niemcy przeżywają w chwili 
obecnej najbardziej odpowie­
dzialny etap swej historii.

Reakcyjne siły międzynarodo 
we w zmowie z obecnym rzą­
dem bońskim prowadzą uparcie 
politykę, która stawia pod zna­
kiem zapytania samo istnienie 
Niemiec jako jednolitego i nie­
zależnego państwa. Chcą one 
uwiecznić podział Niemiec, prze 
kształcić Niemcy zachodnie w 
lenno monopolistów zza oceanu 
i wskrzesić militaryzm niemie­
cki w celu realizacji swych a 
gresywnych planów.

-Zmowa agresorów wymierzo­
na jest jednocześnie przeciwko 
narodowi niemieckiemu i prze­
ciwko pokojowi w Europie. Zro 
zumiałe jest. że miłujące pokój 
narody wiążą w jedną całość 
problem niemiecki z problemem 
bezpieczeństwa Europy, a więc 
z problemem bezpieczeństwa 
międzynarodowego. Prowadząc 
wytrwałą walkę o zapobieżenie 
nowej wojnie, siły pokojowe 
bronią żywotnych interesów

(DOKOŃCZENIE N A  STR. 3)

Decyzje rządu ZSRR
w sprawie niemieckiej

wzmacniają bezpieczeństwo Polski
Oświadczenie rządu PRL

D  ząd Polskiej Rzeczypos polite j Ludowej wita z pełnym 
ATuznaniem decyzję rządu Związku Socjalistycznych Repu­

b lik  Radzieckich w sprawie nie mleckiej.
® Decyzje te zmierzają do zabezpieczenia trwałego po­
koju w Europie, do pokrzyżowania imperialistycznych kno­
wań, usiłujących uczynić z Niemiec zachodnich niebezpiecz­
ne ognisko nowej wojny oraz do utworzenia zjednoczonych, 
demokratycznych i m iłujących pokój Niemiec.

Decyzje te mają doniosłe znaczenie dla wszystkich na­
rodów i w szczególności dla narodu polskiego jako sąsiada 
Niemiec, który wielokrotnie był ofiarą najazdów niemiec­
kiego militaryzmu.

Decyzje te umacniają bezpieczeństwo Polski 1, go­
dząc w zbrodnicze knowania odwetowców i rewizjonistów 
neohitierowskich oraz ich protektorów, wzmagają w  ca­
łych Niemczech siły pokojowe i demokratyczne, których 
wyrazicielem jest Niemiecka Republika Demokratyczna.

Biorąc pod uwagę, że Niemcy zadośćuczyniły już w  
znacznym stopniu swym zobowiązaniom z tytułu- odszkodo­
wań i że poprawa sytuacji gospodarczej Niemiec leży w 
interesie ich pokojowego rozwoju, rząd PRL — pragną« 
wnieść swój dalszy wkład w  dzieło uregulowania problemu 
niemieckiego w duchu pokojowym i demokratycznym ora* 
zgodnie z interesami narodu polskiego 1 wszystkich pokój 
m iłujących narodów — powziął decyzję o zrzeczeniu się 
z dniem 1 stycznia 1954 r. spłaty odszkodowań na rzec* 
Polski.

Rząd polski podziela w pełni przekonanie rządu ZSRR, 
że powzięte decyzje w  istotny sposób pomogą narodowi nie­
mieckiemu nie ty lko  w umocnieniu jego gospodarki, lec* 
również w stworzeniu niezbędnych warunków dla odbudowy 
jego jedności i powstania zjednoczonego, pokojowego i do- 
mokratycznego państwa niemieckiego, w  czym naród pol­
ski jest żywotnie zainteresowany.

Wyjazd z Moskwy
delegacji rządowej NRD

MYSLIBORSKIE DOŻYNKI
W U B IEG ŁĄ  niedzielę odbyły się w  Myśliborzu pier 

wsze w  naszym województwie powiatowe dożynki. 
B y ły  one przeglądem osiągnięć i sukcesów myśliborskiej 
wsi nad zagospodarowaniem naszych ziem zachodnich. Po­
kazały stale rosnące bogactwo i  dobrobyt chłopów, mówiły 
o ustawicznym wzroście plonów, o lepszej nowoczesnej pra­
cy na ro li.

W  uroczystościach 
kowych wzięli udział, 
stycznie Witami .przez 
zebranych chłopów — sekre­
tarz KW  PZPR Marian Libe 
rek, wiceprzewodniczący Pre­
zydium W oj. RN Leon Szecli- 
ter, konsul bratnćej Republiki 
Czechosłowackiej Stareczek, 
przewodnicząca WKFN 1 
prezes WKVV ZSL Janina Fu- 
lińska i poseł na Sejm PRL 
Stachura.

W im ieniu społeczeństwa po 
wiatu myśliborskiego powitał 
zebranych -przodujący gospo­
darz z gromady Chłopowo 
Michał Ptaszek. Następnie 
p rzemó w lenia okol iczn ościowe 
wygłosili; przewodniczący PRN 
Graczyk 1 przewodniczący Za 
rządu Powiatowego ZMP Kie- 
lak.

Po przemówieniach dokona­
no uroczystego otwarcia Rej> 
nowej Wystawy Rolniczej, a 
następn!e  wśród niemilkną­
cych okrzyków i oklasków na

dożyn- cześć partii i, Bolesława Bieru- 
enłuzja ta i  sojuszu robotniczochłop- 
tysiące skiego, poszczególne delegacje 

składały dożynkowe wieńce.
(Specjalny reportaż z myśU- 

borskich dożynek zamieszcza­
my na str. 4).

DNIA 23 sierpnia wyjechała z Moskwy 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej 

Otto Grotewohlem na czele.

delegacja rządowa 
e premierem NRD

ODJEŻDŻAJĄCY przeszli przed frontem kompanii honorowej, 
..................Republiki D< ■ ’Demokratycz-odegrano hymny państwowe Niemieckiej 

nej i Związku Radzieckiego.
Lotnisko udekorowane było ne naszej delegacji przez wszyst 

flagcmi Niemieckiej Republiki kich, a zwłaszcza przez rząd 
Demokratycznej i Związku Ra- ZSRR.
dzieckiego.

PRZEMÓWIENIE PREMIERA 
GROTEWOHLA WYGŁOSZONE 

NA LOTNISKU PRZED 
ODLOTEM Z MOSKWY

Rząd Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej z głębokim za­
dowoleniem wita w imieniu na­
rodu niemieckiego wspólny ko­
munikat o rokowaniach między 
rządami naszych narodów i pod­
pisany w dniu wczorajszym przez 

Przyjaciele I Dziś w dniu odio- obie strony protokół w sprawie 
tu delegacji rządowej Niemiec- zaprzestania pobierania repara- 
kiej Republiki Demokratycznej cji niemieckich i w sprawie in- 
wyrażamy ludności Moskwy -  nych środków złagodzenia zobo- 
przepięknej rosnącej i pełnej sił wiązań finansowo - gospodar- 
stolicy wielkiego Związku Radziec czych Niemieckiej Republiki De- 
kiego, całemu narodowi radziec- mokratycznej, związanych z na- 
kiemu i rządowi ZSRR głęboką stępstwami wojny, 
wdzięczność rządu Niemieckiej Porozumienia wyłuszczone w 
Republiki Demokratycznej i tych dokumentach otwierają no- 
wszystkich patriotów niemieckich, wy okres w przyjaznych stosun- 
dziękujemy za serdeczne, brater- kach między Niemiecką Republi- 
skie przyjęcie, jak również za ^  Demokratyczną a Związkiem 
wielką troskę i życzliwość okaza- Socjalistycznych Republik Ra­

dzieckich oraz zapoczątkowują 
nowy etap w walce narodu nie­
mieckiego o swe żywotne prawa 
narodowe. Rząd Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej widzi w 
tych decyzjach wyraz niezłomnej 
woli rządu ZSRR przyspieszenia 
zawarcia traktatu pokojowego i 
w tym celu już obecnie udziela 
Niemieckiej Republice Demokra­
tycznej znacznych ulg zapropono 
wanych przezeń w stosunku do 
całych Niemiec.

Decyzja ta stanowi dla Nie­
mieckiej Republiki Demokratycz­
nej wielką pomoc gospodarczą, 
a dla całego narodu niemiec­
kiego -  wydatne poparcie jego 
walki narodowej o pokojowe 
rozwiązanie problemu niemiec­
kiego na zasadach demokratycz 
nych.

To wielkie poparcie łagodzi 
skutki podziału Niemiec spowo­
dowanego przez mocarstwa za­
chodnie, umożliwia szybkie pod­
niesienie poziomu życia w Nie­
mieckiej Republice Demokratycz­
nej i dodaje otuchy narodowi nie 
mieckiemu w jego walce przeciw 
ko militaryzmowi, faszyzmowi i 
niebezpieczeństwu wojny. Nasze 
rokowania przyspieszają walkę 
o pokojowe i demokratyczne 
zjednoczenie Niemiec, o zawar­
cie traktatu pokojowego.

Opuszczając waszą przepięk­
ną ojczyznę, ojczyznę chłopów i 
robotników, zapewniamy was, że 
uczynimy w naszej ojczyźnie 
wszystko, aby wzmóc walkę obo-

NA dożynkach w Myśliborzu 
główny wieniec wręczyła gospo 
darzowi dożynek, przewodniczą­
cemu PRN Graczykowi, mło­
dzież ze Stawu. Na zdjęciu mo­
ment przekazywania wieńca.

W DNIU iym została otwar­
ła również JRejonowa Wystawa 
Rolnicza obrazująca rozwój i 
dorobek ziemi myśliborskiej. Na 
zdjęciu widok ogólny wystawy. (DOKOŃCZENIE N A  STR. 2)
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Komunikat radziecko-niemiecki
o rokowaniach między rzędem ZSRR 

a delegację rzędowę NRD
(DOKOŃCZENIE ZE STR.

Rokowania toczyły się w 
serdecznej atmosferze przy­
jaznego zrozumienia wzajem­
nego,.

spłacony w ciągu 2 lat, po 
czynając od 1955 roku.

W  związku z Inicjatywą 
wysuniętą przez delegację rzą 
dową Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej osiągnięto na­
stępujące porozumienie: podję­
te zostaną w ustalonym try ­

l i  na tym, iż po upływie 8 lat technicznej między Związkiem bie kroki, mające na celu 
od ch w ili zakończenia wojny Radzieckim a Niemiecką Re- zwolnienie z odbycia dalszej 
w Europie, Niemcy nie mają publiką Demokratyczną. kary niemieckich Jeńców wo-
traktatu 
bite

pokojowego, są roz- 
część zachodnią '

Osiągnięto całkowitą zgod- uprawnione w stosunku do In­
ność poglądów co do tego, że nyoh państw.

ry  AW ARTO  w szczególnoś Jennycn, eKazanycn za prze- 
Aścrt porozumienie o dosta- stępetwa dokonane w czasie 

wschodnią oraz nie są równo- wacj, towarów w  1953 roku ze w£>Jny z wyjątkiem osób, któ

powinna być zlikwidowana nie 
normalna sytuacja, polegająca

Delegacja 
rządow a NRD
wróciła
do Berlina
(DOKOŃCZENIE ZE STtt. 1)

zu pokoju i zapewnić jego zwy­
cięstwo.

Rzqd Niemieckiej Republiki De 
mokrotycznej wyraża w imieniu 
wszystkich miłujących pokój 
Niemców gorqcq wdzięczność 
rzędowi ZSRR za jego prawdzi­
wie przyjazną pomoc.

Dowidzenia drodzy przyjaciele 
I towarzysze I

D NIA 23 sierpnia powróciła z 
Moskwy do Berlina, po zakoń­

czeniu rokowań z rządem radziec­
kim, delegacja rządowa Niemiec­
kiej Republiki Demokratycznej z 
premierem Otto Grotewohlem na 
czele.

Tekst komunikatu o rokowaniach 
między rządem radzieckim a de­
legacją rządową Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej oraz tekst 
podpisanego przez obie strony 
protokółu w sprawie zaprzestania 
pobierania reparacji niemieckich 
i w sprawie innych środków zła­
godzenia zobowiązań finansowo- 
gospodarczych Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej i demokra­
tycznego sektora Berlina. Lud­
ność Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej i demokratycznego 
sektora Berlina z olbrzymią rado­
ścią przyjęła wiadomość o po­
myślnym zakończeniu rokowań 
między rządem radzieckim a de­
legacją rządową NRD.

Agencja ADN podała pierwsze 
wypowiedzi przedstawicieli róż­
nych warstw ludności Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej na te­
mat wyników rokowań w Moskwie, 
dotyczących kwestii niemieckiej.

Radośnie obchodził 
naród rumuński 
sw e św iąto  
w yzw o len ia
Y M  D N IU  23 bm. masy pra 

cujące Rumuńskiej Re­
p ub lik i Ludowej obchodziły 
uroczyście święto narodowe •— 
9 rocznicę wyzwolenia Rumu­
n ii przez A rm ię Radziecką z 
jarzma ty ra n ii faszystowskiej. 
W miastach i  wsiach odbyły 
się manifestacje, zabawy lud o 
we, zawody sportowe.

SZCZEGÓLNIE uroczyście i 
odświętnie wyglądała stolica 
Rumuńskiej Republiki Ludo­
w e j — Bukareszt. Już w  godzi 
nach rannych ludność zbierała 
się na placu im . Stalina, gdzie 
odbyła się defilada wojsko-

W tym  celu należy zwo­
łać w najbliższym czasie 
konferencję pokojową, przy 
czym powinien być zapew­
niony udział przedstawicieli

M iejsca na trybunach zajęli przo 
downtcy p łacy, przedstawiciele 
nauki i  ku ltu ry , oficerowie i gen* 
rałowie, przedstawiciele organiza­
c ji społecznych, członkowie korpu 
■U dyplomatycznego. Zebrani górą 
eo pow itali czołowych działaczy 
Rum uńskiej P artii Robotnicze] i 
rządu z sekretarzem generalnym  
K C  P a rtii i  przewodniczącym Ra­
dy M in istrów  — G. Gheorglu Do­
jem  na czele, przewodniczącego 
prezydium  W ielkiego Zgromadze­
n ia  Narodowego — Petru  Grozę 1 
ambasadora ZSRR w  Rum unii — 
L . M ielbikow a. W iceminister sil 
zbrojnych generał -  le jtenant — 
Selejanu wygłosił przemówienie do 
Zebranych na placu żołnierzy.

Po defiladzie odbyła się ma­
nifestacja ludności Bukaresz­
tu, w  której wzię li udział 
przedstawiciele chłopstwa przy 
byłego z pobliskich wsi.

Związku Radzieckiego do Nie- rf  dopuściły się szczególnie 
mieć k le j Republik* Demokraty ęiężloloh zbrodni przeciwko po­
cznę J, w u z u pełroler. i u Istnieją- bojowi 1 ludzkości 1 które po- 
cego układu handlowego na su Z06lanil  dla odbycia kary. 
mę ok. 590 milionów rub li. Dążąc do zacieśnienia 1 dal 
Dostawy obejmować będą a rty ezego rozwoju przylaznych ®to 

N ian ia« * „  łb , u ku ły  ^P ^yw c ie , węgiel ka- sunków między Związkiem Ra- 
Nlemlec we wszystkich sta- mienny, żelazo walcowane, dziecklm a Niemiecką Re­
mach przygotowania trakta- miedź, ołów, aluminium, bawel publiką Demokratyczną, która 
tu pokojowego, Jak również nę j tane Rząd radzleckl jest ostoją walki narodu nie 
na konferencji pokojowej, przyznał Niemieckiej Republl- mleckiego o Jednolite, pokoJo 
Dla przywrócenia Jedności ce Demokratycznej kredyt w we. demokratyczne Niemcy, 
narodowej Niemiec na zasa* wysokości 485 m ilionów rub li, strony postanowiły przekształ- 
dach pokojowych 1 demokra w tej  jiczbie 135 milionów cić misję dyplomatyczną 
tycżnych, należy powołać rub łi w wolnych dewizach. ZSRR w Berlinie oraz misje 
do życia w drodze bezpo- Udzilela się kredytu przy opro dyplomatyczną NRD w Mosk- 
srednlego porozumienia mię centowaniu w wysokości 2 w ie w ambasady 1 wymienić 
dzy Niemcami wschodnimi proc. rocznie z tym, że ma być ambasadorów, 
i  zachodnimi tymczasowy 
rząd ogólnonlemleckl, które 
go głównym zadaniem bę­
dzie przygotowanie 1 prze­
prowadzenie wolnych wybo­
rów ogólnoniemiecklch; w 
w  wyniku tych wyborów 
sam naród niemiecki, bez 
ingerencji obcych państw, 
rozstrzygnie sprawę społecz 
nego i państwowego ustroju 
zjednoczonych, demokratycz 
nych 1 pokojowych Niemiec.

Delegacja rządowa Nie­
mieckiej Republiki Demokra 
tycznej z zadowoleniem 1 
wdzięcznością przyjęła oświad­
czenie rządu radzieckiego 
w sprawie złagodzenia finan­
sowo-gospodarczych zobowią­
zań Niemiec, związanych z na 
stępstwami wojny.
\ \ f  CZASIE rokowań strony 
’  ’  uzgodniły sprawę podjęcia 

szeregu kroków politycznych i 
ekonomicznych, zmierzających 
do udzielenia pomocy Niemieo 
klej Republice Demokratycz­
nej w dalszym rozwoju je j go­
spodarki! narodowej 1 w pod­
niesieniu dobrobytu je j ludno 
ścl. Wzięto przy tym pod u- 
wa-gę, że Niemiecka Republi­
ka Demokratyczna w ciągu 
lat ubiegłych sumiennie wy­
wiązywała się ze 6wyoh zo­
bowiązań wobec Związku Ra­
dzieckiego l że dzięki] wysił­
kom niemieckich s il demokra­
tycznych Niemiecka Republika 
Demokratyczna Jest ważnym 
czynnikiem walki o pokój w 
Europie.

Decyzje rządu radzieckie­
go przewidują: zaprzestanie 
pobierania reparacji od Nie 
mleckiej Republiki Demo­
kratycznej, poczynając od 
1 stycznia 1954 roku, bez­
płatne przekazanie na w ła­
sność NRD przedsiębiorstw 
radzieckich, znajdujących 
się w  Niemczech, obniżenie 
wydatków NRD, związa­
nych z przebywaniem wojsk 
radzieckich na terytorium  
NRD do sumy nie przekra­
czającej 5 proc. dochodów 
budżetu państwowego Nie­
m ieckiej Republiki Dem., 
zwolnienie NRD od spłaty 
długów, które powstały po 
roku 1945 z ty tu łu  okupa­
cyjnych wydatków poza gra 
nlcaml Niemiec, zwolnienie 
Niemiec od spłaty Związko­
w i Radzieckiemu powojen­
nych długów państwowych.
Odnośnie uzgodnionych w 

związku z tym spraw 6trony 
podpisały protokół, którego 
tekst ogłasza się poniżej'.

W toku rokowań osiągnięto 
również porozumienie w  nie­
których innych sprawach do­
tyczących zacieśnienia i  roz­
woju współpracy ekonomicz­
nej, ku lturalne j I naukowo

DONIOSŁE DECYZJE
D  ZĄD Związku Radzieckiego niestrudzony w swym
śA-dążenlji do pokojowego uregulowania wszystkich 

spornych problemów międzynarodowych, podjął nowe, 
niezwykle doniosłe decyzje. Dotyczą One kluczowego dla 
sprawy pokoju w Europie 1 na całym śwlecie zagadnienia 
— zagadnienia niemieckiego. Mają na celu likw idację 
groźnego niebezpieczeństwa, jakie  dla sprawy pokoju sta­
nowi rozbicie Niemiec. Mają na celu uniemożliwienie ame­
rykańskim imperialistom 1 bańskim noehltlerowcom prze­
kształcenia zachodniej części Niemiec w ośrodek im peria­
lizmu 1 faszyzmu, w ośrodek agresji wymierzonej przeciw 
ZSRR, przeciw Polsce i innym krajom. Rząd radziecki pod­
ją ł konkretne k rok i, zmierzające do jak najszybszego utwo­
rzenia zjednoczonego, demokratycznego, suwerennego, po­
kojowego państwa niemieckiego.

W nocie wysłanej 15 bm. do rządów Francji, W. B ry­
tan ii i Stanów Zjednoczonych — Związek Radziecki za­
proponował: zwołanie w ciągu 6 najbliższych miesięcy kon­
ferencji pokojowej dla rozpatrzenia problemu traktatu po­
kojowego z Niemcami, utworzenie tymczasowego rządu 
ogó 1 non 1-smieckiego w drodze bezpośredniego porozumień!» 
między Niemcami wschodnimi i zachodnimi oraz przeprowa­
dzenie ogólno-niemieckich wyborów w warunkach rzeczywi­
stej wolności, wykluczającej jakiko lw iek nacisk ze strony 
obcych mocarstw. Nota radziecka zawierała również prapo 
zycje przewidując© złagodzenie finansowo-gospodarczych 
zobowiązań Niemiec, powstałych w wyniku wojny. Jedno­
cześnie rząd radziecki zaprosił do Moskwy delegację rządo­
wą NRD, aby omówić z nią ważne problemy dotyczące sto­
sunków między Związkiem Radzieckim a Niemiecką Re­
publiką  Demokratyczną, jak również aktualne sprawy zwią­
zane z całokształtem zagadnienia niemieckiego.

Tylko w warunkach konferencji okrągłego stołu

można doprowadzić do odprężenia
sytuacji międzynarodowej ~  r , a- k«

*  *■ “  •  okrągłego stołu rzeczywiście są
D  r  . . . . . za tą koncepcją, winni oni od-
r r z e m o  w i e r n e  w i c e j m i m s t r a  «tępić °<i rezolucji Nr a / l  is i .

którą tak gorąco ze zrozumła-

Mariana Raszkowskiego a r ilidów prop,f e pan
w Komisji Politycznej ONZ tu  twierdzić, paragraf 60 ukła­

du o rozejmie nie wyklucza

P R Z E W O D N IC Z Ą C Y  pols k ie j delegacji na trzecią część S f ^ S g ^ o ^ - T i ^ r S

rian S S T T " 1 , T S '
» « " > *  p rzem ów ien fe jw  k tń r jm  p o U d O T S ? -

stniczyć w  konferencji. Kto
K ierując się wolą pokoju zniszczeń. Zawarcie rozejmu zry wa z systemem dwóch prze 

delegacja polska popierała eta w Korei Jest w ielkim zwycię- ciw-nych stron, kontynuują- 
le na forum ONZ wszystkie etwem s ił pokoju. Rozejm jest cyc*» po prostu rozmowy pan- 
wys ilk i ZSRR zmierzające do jednak dopiero pierwszym kro- niundżońakie — zrywa tym  sa 
zakończenia krwawej wojny w kłem na drodze do całkowite- mym z atmosferą nieprzychyl 
Korei, na pierwszej zaś części go rozwiązania problemu ko- n3 dla obiektywnego i  pełnego 
V II sesji wniosła rezolucję reańskiego. Osiągnąć je  win- przedyskutowania problemów, 
obejmującą całokształt spraw na, zgodnie z postanowieniem k tórym i ma się zająć konferen 
związanych z odprężeniem w paragrafu 60 umowy o  rozej- cja polityczna, zgodnie z para 
sytuacji międzynarodowej. Ja- mie, konferencja polityczna grafem 60 układu o rozejmie. 
ko pierwszy ze środków zmle- W ydalę sie że o fakcie fvm ^  _ , . , , .
rzających do tego celu cezo- w inni pamiętać wszyscy, któ- u * ? 1 y ° yd Podobnie ja k  t  de 
lucja polska wym ieniła na- rym przyświeca troska o  do- ’  6 ł  Kanady usiłował nas 
tychmlastowe przerwanie dzia- prow adzeni do takie! konfe- wczoraj Przekonać, że w grun 
łań wojennych w Korei. Dziś, rencjl politycznej jaka mogła f ie  ra c z y  «prawa ..kształtu sto 
gdy krew na Korei przestała bv spełnić doniosłe dla no ko- łu  n} e. ma znaczcma — ale 
się lać, gdy przed narodem j u na Dalekim Wschodzie 1 f 1700162 k ,^ ta łt stolu jest. w 
koreańskim stanęło zadanie od dla pokoju światowego zada- !?  . wypadku umownym okre 
budowy swej gospodarki z wo- nia. śleniem charakteru konferen-
jennyoh zniszczeń, naród poi- 7 . , . . c ji, a to ju ż  nie jest bynaj-
ski uważa za swó| obowiązek „ n S  f L !  ^ ęc.z tyP.} ~  mniej obojętne dla sprawy po 
pespieszyć z pom lcą bohater- 1 - h t " " * 1  ~  wodzrnla konferencji,
iktemu narodowi koreańskie- ‘ ULa„Ji,-,'',lerdzll‘-' ze E

r - r o S 4l& S S f " ‘S E T w  ” * *  prMdłużenłem rozmów w 
odbudowie z ru jn o w a n i Itore l. ci 3 " dzonroz($ ,

dz°,ce k o n e e k w S ą "  polityk? S ta w fc ie S ^ łro n  “ l i & S r f ?
pokojową, zgodziła się na ucz© 
etniczenle w kom isji nadzór- nie

konferencji pokojowej, konfe
Minister Naszkowski stwier­

dził, że projekt rezolucji 15 kra

czej państw neutralnych, jak 
również w kom isji repatriacyj­
nej państw neutralnych. Pol-
ska uczyni wszystko, aby w “ó‘; " nie stw-„r , a w,it c l-wych 
ramach swych moillwosol przy ru„ kó„  dla k(mferencj i  ¿oUlycz

Delegacja polska jest więc 
przekonana, że przyjęcie rezo 
lu c ji radzieckiej byłoby w ła ­
ściwym krokiem ku nadaniu 

walczących, konferencji politycznej charak 
konferencji politycznej sta- teru i  znaczenia rzeczywiste! 

me sprawa pokoju, w którym 
zainteresowane są różne kraje.

czynić się do szybkiego i sku- nej, która winna nosić charak-
tocznego wprowadzenia w 4y- ter konferencji okrągłego stołu, 
cle postanowień umowy o ro- „  nie ktmterencj, dJ 6 ' h stra 
zejm e. Tym i konstruktywnym i jsk  ,0 proponujJe dele„ st !rae. 
zasadami kierujemy się rńw; rykański p. Lodge.

AMBASADOR RUMUŃSKIEJ 
R E P U B LIK I LUDOWEJ 
ZŁO ŻYŁ WIENIEC  
NA CMENTARZU  
ŻO ŁNIERZY RADZIECKICH  
W WARSZAWIE

ZW IĄ ZK U  ze świętem na 
'  '  rodowym 9 rocznicy w y ­

zwolenia Rum unii przez 
A rm ię  Radziecką, ambasador 
nadzwyczajny i  pełnomocny 
Rumuńskiej Republiki Ludo­
wej w  Polsce — p. Nniculae 
Dinulescu złożył w  dniu 22 bm, 
wieniec przy pomniku na 
Cmentarzu Żołnierzy Radziec­
kich  w  Warszawie.

nież 1 tuta j, w toku obrad V II 
sesji, która powinna swym! 
uchwałami stworzyć warunki 
szybkiego rozwiązania proble­
mu koreańskiego, w interesie 
pokoju i z pełnym poszanowa­
niem praw oraz dążeń narodu 
koreańskiego.

W  dalszym ciągu swego 
przemówienia szef delegacji 
polskiej stw ierdził, że układ 
zawarty między Dullesem a LI 
Syn Manem stanowi groźbę 
nowych konflik tów  1 wznowie­
n ia przelewu krw i w Korei.

A le do tego nie wolno do­
puścić. Historia trzech lat 
wojny w Korei dowiodła, że 
interwencja zbrojna 6klerowa 
na przeciwko narodowi koreań­
skiemu 1 zmierzająca do podpo 
rządkowamla go reżimowi II- 
synmanowsktemu poniosła ca* 
kowitą klęskę. Okazała się ona 
czynnikiem głęboko destruk 
tywnym dla całości stosunków 
międzynarodowych i dla pok’> 
ju. Nie można zgodzić 6lę n- 
zaistnienie sytuacji, która hj 
była nawrotem do p o lityk i nr> 
wych Interwencji 1 dalszych

Jeśli przedstawiciele Anglii 
i innych państw —- powiedział

rencjl, która  w  rzeielny 
obiektywny sposób rozpatrzy 
stojące przed nią zagadnienia, 
a swym i wynikam i da nie ty ł 
ko pokój narodowi koreańskie 
mu, ale i  przyczyni się do dal­
szego odprężenia międzynaro­
dowego, a przez to do umocnię 
nia pokoju światowego.

ROZMOWY nadzlecko-nie- 
mieckie zostały w dniu 

wczorajszym zakończone. Pro­
wadzone w atmosferze praw­
dziwej serdeczności, wzajem­
nego zrozumienia i przyjaźni, 
odzw ierciedliły one całkowi-lą 
zgodność poglądów rządów 
ZSRR i NRD w sprawie poko 
Jowego uregulowania proble­
mu niemieckiego. W wyniku 
tych rozmów zaipadły ważkie 
decyzje. Uzgodniono mianowi­
cie podjęcie całego szeregu 
kroków, przy pomocy któ­
rych rząd radziecki postano­
w ił dopomóc Niemieckiej Re­
publice Demokratycznej w roż 
woju je j gospodarki narodo­
wej 1 w podniesieniu dobroby­
tu je j ludności oraz w stworze 
nlu warunków koniecznych dla 
przywrócenia jedności Nie­
miec i przyspieszenia zawar­
cia traktatu pokojowego i. 
Niemcami.

Doniosłe decyzje powzięte 
przez rząd radziecki dla przy­
spieszenia pokojowego uregu­
lowania problemu niemieckie­
go zostały powitane z o lbrzy­
mią radością przez cały naród 
niemiecki. Dla wszystkich pa­
trio tów  niemieckich będą ona 
niewątpliwie stanowiły potęż­
ny bodziec do wzmożenia wal­
k i o zjednoczenie ich ojczyz­
ny. o  Niemcy demokratyczne 
1 pokojowe. Potężny bodziec 
do walki o pokrzyżowanie 
zbrodniczych rewizjonistów i 
neohitlerowców. Adenauera i 
jego protektorów zza oceanu, 
usiłujących wciągnąć naród 
niemiecki na drogę m llltaryz- 
mu, agresji, awantur wojen­
nych. Na drogę, która dwu­
krotnie w ciągu bieżącego siu 
leela doprowadziła Niemcy do 
katastrofy narodowej.

Doniosłe decyzje powalęle 
przez rząd radziecki dla przy­
spieszenia pokojowego uregu­
lowania problemu niemieckie­
go zostały powitane z najżyw-, 
6zą radością przez wszystkie 
pokój miłujące narody, prze­
de wszystkim przez narody są­
siadujące z Niemcami a wśród 
nich przez naród polski, któ­
ry  tyleknoć padał ofiarą na­
jazdów niemieckiego Imperia­
lizmu. Decyzje te odpowiada­
ją dążeniom wszystkich Pola­
ków. Zmierzają bowiem dó 
tego, by na zachód od raz na 
zawsze ustalonej w Poczdamie 
naszej granicy na Odrze i Ny­
sie istn iało państwo niemlec 
kie, kierujące się zasadami 
pokojowej współpracy 1 przy­
jaznego sąsiedztwa. Tym sa­
mym zaś — 'jak stw ierdzi! to 
w oświadczeniu Rząd Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej — 
umacniają one bezpieczeństwo 
naszej ojczyzny.

Naród nasz z uznaniem I 
pełną aprobatą wita doniosłe 
decyzje służące 6,prawie poko­
ju, służące sprawie umocnie­
nia bezpieczeństwa Polski.

G. Miklaszewski

Nasza łYlewka 
na wczasach

— JA się, proszę pana, czu­
ję jak  u  siebie w  biurze: sie­
dzę i  czekam na porę obiado­
wą.
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Przed narodeiii iii^mieckim otwiera się możliwość
rozpoczęcia nowej epoki w swej historii
-  epoki pokojowego rozwoju i rozkwitu itiemiec

Cały naród niemiecki
poprze propozycje 
Zw. Radzieckiego

Przemówienie przewodniczącego 
Rady Ministrów ZSRR

G. M. Malenkowa
wygłoszone 22 sierpnia br. 
podczas obiadu na Kremlu

(DALSZY CIĄG

wszystkich narodów Europy i 
również interesów narodu nie­
mieckiego.

Życie wymaga, aby naród 
niemiecki zajął w tej walce 
określone miejsce, aby wypo­
wiedział swe ważkie słowo.
. Przed narodem niemieckim 

stoi historyczne zadanie — u- 
daremnienie planów sił agre­
sywnych. przywrócenie swej 
jedności narodowej i przekształ­
cenie Niemiec w miłujące pokój, 
demokratyczne państwo. Albo­
wiem tylko rozwój w warun­
kach pokojowych da Niemcom 
jedność, wolność, niezawisłość i 
odrodzenie narodowe.

OPRAWA przedstawia się
^ d z iś  następująco: Niemcy 

mogą się stać—albo jednym z 
najważniejszych czynników 
utrwalenia pokoju i bezpieczeń­
stwa w Europie, albo głównym 
europejskim ogniskiem nowej a- 
gresji.

Jakąż £ tvch dwóch możli­
wych perspektyw zamierza wy­
brać naród niemiecki?

Jaką drogą, drogą pokoju, 
czy wojny, droga jedności naro­
dowej, czy też drogą podziału 
Niemiec zamierza on pójść?

Narody muszą uczyć się na 
własnym doświadczeniu histo­
rycznym. Odnosi się to oczywi­
ście w całej pełni również do 
narodu niemieckiego, który 
przeszedł surową szkołę życia.

Na czym polega najważniej­
sza nauka, wypływająca dla na­
rodu niemieckiego z całego roz­
woju Niemiec w pierwszej poło­
wie XX wieku? Nauka polega 
na tym, że droga militaryzmu, 
agresji, wojny oznacza dla Nie­
miec drogę samobójstwa naro­
dowego.

Jeśli się weźmie okres od 
1900 roku do roku 1945, to oka­
że się, że z 45 lat Niemcy 
Straciły co najmniej 20 lat na 
intensywne przygotowania do 
2-ch wojen światowych i prze­
szło 10 lat na bezpośrednie 
prowadzenie tych wojen.

Tak więc, wojna stanowiła 
główną niemal że treść całego 
życia Niemiec w ciągu pół wie­
ku.

A jakiż rezultat? Na miejsce 
katastrofy narodowej z 1918 ro 
ku przyszła niewspółmiernie 
większa katastrofa narodowa 
1945 roku.

PRAWIE 8 milionów Niem­
ców zapłaciło życiem za 

to, że militaryści narzucili 
narodowi niemieckiemu swe 
plany . wojenne. A liczba 
kalek i rannych jest ol­
brzymia. Z danych niemiec­
kiego związku inwalidów, przy­
taczanych przez prasę niemiec­
ką, wynika, że na każdych 
stu Niemców urodzonych w 
roku 1924, dwudziestu pięciu 
zostało zabitych lub zginęło bez 
wieści, 31 stało się ciężkimi ka­
lekami, 5-ciu odniosło rany, a 
2-ćh straciło zdolność do pracy. 
Jedno pokolenie młodzieży nie­
mieckiej po drugim ulegało za­
gładzie lub kalectwu w krwa­
wej łaźni wojennej.

W ten sposób historia uczy, 
że naruszając pokój i bezpieczeń 
stwo krajów europejskich, m ili- 
taryzm niemiecki występował w 
roli grabarza samego narodu 
niemieckiego.

Mimo to agresorzy znów usi­
łują ciągnąć Niemcy po starej 
drodze awantur wojennych.

Żadna maska nie zdoła u- 
kryć prawdziwych dążeń grupy 
Adenauera, która stanowi sztab 
militaryzmu i odwetu w Niem­
czech zachodnich i prowadzi 
Niemcy do nowej wojny. W 
Imię tego zbrodniczego celu 
militaryści niemieccy pogłębiają 
podział Niemiec i prowokują 
pratobójcze wrogie stosunki 
biigdzy Niemcami.

ZE STR. 1)

W imię tego celu przekształ­
cają oni Niemcy zachodnie w 
narzędzie agresywnej polityki 
bloku północno-atlantyckiego.

W imię tego celu spętali oni 
Niemcy zachodnie tak zwanym 
„układem bońskim“ , cięższym i 
bardziej poniżającym dla naro­
du niemieckiego niż traktat wer 
salski. Jak wiadomo, traktat 
wersalski nie wprowadza! po­
działu Niemiec i przewidywał 
częściową okupację Niemiec 
na okres 15-tu lat. Na­
tomiast układ boński dzieli 
Niemcy na części i przekształca 
Niemcy zachodnie w lenną, pro­
wincję obcego państwa oraz le­
galizuje okupację całych Nie­
miec zachodnich na okres 50-ciu 
lat.

Rząd Adenauera ponosi odpo 
wiedzialność za to, że Niemcy 
nie mają dotychczas traktatu 
pokojowego, nie chce on poko­
jowego uregulowania problemu 
niemieckiego.

Wodzireje z Bonn pchają 
Niemcy na drogę wojny. Szczu- 
ją oni znów Niemców przeciw­
ko narodom Europy zachodniej 
i wschodniej. Tego rodzaju po­
lityka jest dla narodu niemiec­
kiego brzemienna w takie same 
skutki, do jakich doprowadziła 
kraj polityka klik i hitlerowskiej. 
Ludzkość potępiła hersztów tej 
k lik i jako zbrodniarzy wojen­
nych. Ale czyż Adenauer i jego 
grupa nie idą w ich ślady?

Czyż matki niemieckie będą 
patrzyły milcząco, jak m ilitary­
ści przygotowują nową, jeszcze 
potworniejszą rzeź dla ich dzie­
ci? Czyż młodzież niemiecka 
zgodzi się na rolę landsknech- 
tów i na żywienie swą krwią 
machiny wojennej amerykań­
skich kół agresywnych?

CZY2 uczciwi patrioci nie­
mieccy dopuszczą, by 

militaryści izolowali Niem­
cy zachodnie od miłują­
cych pokój narodów, aby 
rozpętali wojnę agresywną, 
która nieuchronnie wywoła wiel 
ki gniew narodów,' zamieni 
Niemcy zachodnie w strefę og­
nia i zniszczenia i zakończy się 
straszliwą tragedią narodu nie­
mieckiego? Jeżeli cały naród 
niemiecki zechce, by kwestia 
niemiecka została uregulowana 
drogą pokojową, to żadne siły 
agresywne, ani zza oceanu arii 
w Europie, nie zdołają przeszko 
dzić urzeczywistnieniu tego 
szlachetnego dążenia. Los Nie­
miec spoczywa w rękach naro­
du niemieckiego.

Wiemy, że w łonie narodu 
niemieckiego zachodzą poważne 
prpcesy oraz że trzeźwi politycy 
Niemiec odrzucają drogę woj­
ny, drogę odrodzenia m ilitaryz­
mu. Najlepsze siły narodu nie­
mieckiego dążą do zapewnienia 
Niemcom pokoju i do utworze­
nia zjednoczonych, pokojowych, 
demokratycznych Niemiec.

W wykonaniu tego szlachet* 
nego zadania Niemiecka Repub­
lika Demokratyczna powołana 
jest do odegrania historycznej 
roli. Miłujące pokój narody 
słusznie widzą w niej podwali­
ny nowych Niemiec, Niemiec 
pokoju i pracy, demokracji i 
postępu.

Właśnie dlatego, że Niemiec­
ka Republika Demokratyczna 
jest ostoją pokojowych sił ca­
łych Niemiec, Związek Radziec­
ki uważa za swój obowiązek 
udzielanie jej wszechstronnego 
poparcia i pomocy.

Przed narodem niemieckim 
otwiera się możliwość rozpoczę 
cia nowej epoki w swej historii, 
epoki pokojowego rozwoju i 
rozkwitu Niemiec. Do takiej 
przyszłości dążyli najlepsi lu­
dzie Niemiec. Wielki Goethe 
marzył o tym, by w blasku 
wspanialej mocy ujrzeć swój 
kraj — swobodnym, swój naród 
■— wolnym.

Przed narodem niemieckim 
otw iera się realna perspekty­
wa współżycia w  pokoju z 
narodam i Związku Radzieckie 
go i Francji, Czechosłowacji i 
Polski, A ng lii i  Belgii, współ­
życia w  pokoju ze wszystkimi 
narodami.

W ciągu długiego okresu cza 
su m ilitaryści wykorzystywali 
dla spraw wojny w iele osiąg­
nięć niemieckiej m yśli i  pracy. 
W warunkach pokojowego roz 
w o ju  naród niemiecki wyko­
rzysta wysoko rozw inięty prze 
mysi, wszystkie osiągnięcia 
nauki i  techniki, wszystkie 
swe s iły  twórcze i  zdolności 
dla podniesienia stopy życio­
wej ludności, dla po­
stępu swego kra ju . Niemcy bę 
dą mogły ustanowić ścisłą 
więź ekonomiczną z pokojo­
wym i państwami, uzyskać nie 
zbędne ryn k i, przywrócić tra ­
dycyjne stosunki handlowe z

k ra ja m i' Europy wschodniej i 
z innym i państwami. Tylko na 
tej drodze Niemcy odrodzą się 
jako w ie lk ie  mocarstwo i  zaj 
mą należne im  miejsce wśród 
narodów świata.

Nadszedł czas, by zapewnić 
narodowi niemieckiemu te 
możliwości, by otworzyć drogę 
do przywrócenia jego jedności 
narodowej, do utworzenia de­
mokratycznych pokojowych 
Niemiec. Związek Radziecki bę 
dzie nadal zdecydowanie dą­
żył do tego, by szybciej odnio 
sła tr iu m f słuszna sprawa po­
kojowych s ił narodu niemiec­
kiego.

Wznoszę toast na cześć przy 
jaźni narodu radzieckiego i 
narodu niemieckiego w  ińtere 
sie pokoju na całym świecie, 
wznoszę toast na cześć rządu 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej i  za zdrowie pre- 
miera O tto ^aptewohia.

P R O T O K Ó Ł
u) spramie zaprzestania pobierania reparac ji 
niem ieckich i uj sprawie innych środków  
złagodzenia zobowiązań finansow o-gospo­
darczych N iem iec k ie j R epublik i D em okra­
tycznej, zw iązanych z następstwami wojny

A GENCJA TASS ogła sza tekst w  sprawie za- 
-Gkprzestania pobierania re parac ji niemieckich i  w  spra 

w ie innych środków złagodzenia zobowiązań finansowo-gos 
podarczych Niemieckiej R epub lik i Demokratycznej, związa 
nych z następstwami wojny.

Wychodząc z założenia, że 
Niemcy wykonały ju ż  znacz­
ną część swych zobowiązań f i ­
nansowo -  gospodarczych wo­
bec ZSRR, USA, A n g lii i  Frań 
c ji, związanych z następstwa­
m i wojny,

oraz licząc się z konieczno­
ścią ulżenia sytuacji gospodar 
czej Niemiec, ja k  również 
uwzględniając fakt, że rząd ra 
dzieoki w  nocie z 15 sierpnia 
złożył rządom USA, A n g lii i  
F ranc ji propozycje, aby znacz 
nie zmniejszyć finansowo-go­
spodarcze zobowiązania Nie­
miec wobec czterech mo­
carstw, związane z następstwa 
m i w o jny oraz licząc się z tym , 
że przyjęcie tych propozycji 
przez rządy wym ienionych mo 
carstw zachodnich zapewni­
łoby wykonanie tych posunięć 
w  stosunku do całych Nie­
miec,

uznając równocześnie, że nie 
zależnie od decyzji, jaką po­
wezmą w  tej sprawie rządy 
USA, A ng lii i  F rancji, — wcie 
lenie w  życie tych propozycji 
wobec N iemieckiej Republiki 
Demokratycznej stanowić bę­
dzie dla narodu niemieckiego 
istotną pomoc n ie ty lko  w  dzie 
dżinie gospodarczej, lecz rów ­
nież w  stworzeniu warunków 
koniecznych d la przywrócenia 
jedności Niemiec jako m iłu ją ­
cego pokój państwa demokra­
tycznego oraz dla przyśpieszę 
nia zawarcia trak ta tu  pokojo 
wego z Niemcami,

rządy Związku Radzieckie­
go i  Niemieckiej Republiki De 
mokratycznej om ówiły nastę­
pujące postanowienia i  doszły 
do porozumienia w  sprawie 
ich wykonania.
T Rząd radziecki po uzgod-
1 n ieniu tego z rządem Pol­

skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej (odnośnie je j części repa­
rac ji) całkowicie przerywa z 
dniem 1 stycznia 1954 roku po 
bieranie od Niemieckiej Re­
p ub lik i Demokratycznej repa­
ra c ji zarówno w  postaci do­
staw towarowych jak i*  we 
wszelkiej innej postaci.

W ten sposób Niemiecka Re­
publika Demokratyczna zosta 
je  zwolniona z obowiązku spla 
cenią pozostałej po 1 stycznia 
1954 r. sumy reparacji, wyno­
szącej, zgodnie z oświadcze­
niem rządu radzieckiego z 15 
maja 1950 roku w  sprawie 
zmniejszenia dostaw reparacyj 
nych Niemiec dla Związku Ra 
dzieckiego 2.537 m ilionów dola 
rów według cen światowych z 
1938 roku.
TT Rząd radziecki przekazuje 
1 Ł bezpłatnie z dniem 1 stycz 
nia 1954 reku na własność Nie 
m ieckiej Republice Dem ci-” *

tycznej znajdujące się w  
Niemczech 33 zakłady budowy 
maszyn, chemiczne, m etalur­
giczne i  inne, które  przeszły 
na własność ZSRR w  tryb ie  
spłat reparacji, ogólnej warto 
ści 2.700 m ilionów  marek.

Dla wykonania tego posta­
nowienia będzie utworzona ra 
dziecko -  niemiecka komisja 
mieszana.

Równocześnie rząd radziec 
k i ziwalnia Niemiecką Republi 
kę Demokratyczną z długów, 
w  wysokości 430 m ilionów  ma 
rek, powstałych w  związku z 
odstąpieniem w  roku 1952 
przez rząd radziecki rządowi 
NRD 66 radzieckich zakładów 
przemysłowych w  Niemczech. 
TTT Rząd radziecki zm niej- 

szy w ydatk i Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej, 
związane z pobytem wojsk ra ­
dzieckich na tery to rium  Nie­
m ieckiej Republiki Demokra­
tycznej w  ten sposób, aby su­
ma tych wydatków nie prze­
kraczała rocznie 5 proc. docho 
dów budżetu państwowego 
Niemieckiej Republik i Demo­
kratycznej, a w  każdym razie, 
aby nie przekraczała sumy wy 
datków okupacyjnych z 1949 
roku.

Zgodnie z tym  wydatk i Nie­
mieckiej Republiki Demokra­
tycznej na utrzymanie wojsk* 
radzieckich, znajdujących się 
w  Niemczech, wyniosą w  1954 
roku 1.600 m ilionów marek 
wobec 1.950 m ilionów marek 
w  roku  1953 i wobec 2.182 m i­
lionów marek w  roku 1949.
T \ T  Rząd radziecki oświad- 
A v  cza, że zwalnia całkow i­
cie Niemiecką Republikę De- 
molcratyczną ze spłaty zadłu­
żenia z ty tu łu  wydatków oku 
pacyjnych poza granicami Nie 
mieć, powstałych po 1945 ro­
ku.

W związku z tym  rząd ra­
dziecki oświadcza również, że 
Niemcy są zwolnione ze spła­
ty  Związkow i Radzieckiemu 
państwowych długów powojen 
nych.

Sporządzano w  Moskwie 22 
sierpnia 1953 roku w  dwóch 
egzemplarzach, każdy w  języ­
ku  rosyjskim  i  niemieckim, 
przy czym oba teksty są jedna 
kowo obowiązujące.

Z upoważnienia Rządu 
Związku Socjalistycznych Re­
pub lik  Radzieckich

W. MOLOTOW

Z upoważnienia Rządu Nie­
m ieckiej Republiki Demokra­
tycznej

O. GROTEWOIIL

wysunięte wobec mocarstw zachodnich
Przemówienie premiera NRD

Otto Grotewohla
wygłoszone 22 sierpnia br. 
podczas obiadu na Kremlu

jP\ELEGACJA rządowa Niemiec* 
Ł-^kiej Republiki Demokratycz­
nej z głębi serca wyraża gorącą 
wdzięczność rządowi ZSRR i całe 
mu narodowi radzieckiemu za 
serdeczne, przyjazne przyjęcie, 
jak również za wielką życzliwość 
okazaną naszej delegacji, a tym 
samym całemu narodowi nie­
mieckiemu.
Dziś wieczorem przedstawiliście 

nam obraz, jak to w przeszłości 
odbywała się samozagłada naro 
du niemieckiego. Naszym zada­
niem jest działać w Niemczech 
tak, by naród niemiecki nie wkro 
czył po raz trzeci na drogę za­
głady. Oto dlaczego przybyliśmy 
do was, do obozu pokoju.

W czasie pobytu rządowej de 
legacji Niemieckiej Republiki 
Demokratycznej rozpatrywaliśmy 
z rządem ZSRR problemy narodo 
we mające doniosłe znaczenie 
dla Niemiec: sprawę zawarcia 
traktatu pokojowego z Niemca* 
mi, nieodzownego zwołania w 
tym celu konferencji pokojowej, 
sprawę przygotowania pokojowa 
go i demokratycznego rozwiąza- 
nia zapewniającego jedność Nie 
mieć drogą ogólnoniemieckich 
wolnych wyborów po utworzeniu 
tymczasowego rządu ogólnonie- 
mieckiego. Do spraw tych należą 
również propozycja rządu ra­
dzieckiego dotyczące ulżenia go­
spodarczej i finansowej sytua­
cji Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej, sytuacji związanej z 
następstwami wojny i rozbicia 
Niemiec. Omówienie tych nie­
zwykle ważnych dla narodu nie­
mieckiego problemów dało wielce 

pomyślne wyniki. Rząd Niemiec­
kiej Republiki Demokratycznej, a 
wraz z nim wszyscy patrioci nie-? 
mieccy widzą w decyzjach rządu 
radzieckiego niezłomne pragnie­
nie przyspieszenia zawarcia trak­
tatu pokojowego.
TpAKT, że zaproponowane przez 

rząd radziecki ulgi dla całych 
Niemiec zostały niezwłocznie 
przyznane Niemieckiej Republi­
ce Demokratycznej, jest dla całe 
go świata i dla całych Niemiec 
niezbitym dowodem, iż rząd 
ZSRR jest zdecydowany osiągnąć 
ostateczne rozwiązanie proble­
mu niemieckiego. Naród niemiec 
ki widzi w nocie wystosowanej 
15 sierpnia przez rząd ZSRR do 
mocarstw zachodnich konkretną 
propozycję Związku Radzieckie­
go pokojowego rozwiązania pro 
blemu niemieckiego na zasa­
dach demokratycznych. Nota ta 
przepełniła serca wszystkich mi 
łujących pokój Niemców rado­
ścią i nadzieją, ponieważ wyty­
cza ona realną drogę do przy­
wrócenia jedności Niemiec i 
zbliża decydujący etap zawar­
cia traktatu pokojowego z Niem 
cami. Imperialistyczne mocar­
stwa zachodnie -  USA, Anglia i 
Francja nie przyznają narodowi 
niemieckiemu prawa do trakta­
tu pokojowego. W tym celu po­
sługują się one jako pretek­
stem tym, że nie ma rządu ogól 
noniemieckiego. Po nocie rządu 
radzieckiego i po naszych rozmo 
wach pretekst ten stracił wszel- 
.ki sens.

Uważamy, że propozycja rządu 
radzieckiego w sprawie utworze­
nia przez parlamenty Niemieckiej 
Republiki Demokratycznej i Re­
publiki Federalnej tymczasowego 
rządu ogólnoniemieckiego ozna 
cza początek rozwiązania pro­
blemu niemieckiego, które może 
być zrealizowane -  jak to z tej 
propozycji wynika — dwiema dro­
gami. Powoływanie się na to, 
że nie istnieje rząd ogólnonie- 
miecki odpada obecnie samo 
przez się. W Niemczech może 
być niezwłocznie stworzony rząd 
ogólnoniemiecki, jeśli zachodnie 
mocarstwa okupacyjne nie będą 
się dalej przeciwstawiać propo­
zycjom radzieckim i jeśli na­
ród niemiecki z zachodniej i 
wschodniej części kraju doj­
dzie do porozumienia.

Jesteśmy przekonani, że ca­
ły naród niemiecki poprze pro­

pozycje Związku Radziecktegó 
wysunięte wobec mocarstw za­
chodnich i zażąda wcielenia w 
życie tych propozycji.

Uważamy również, że Niem­
cy, podobnie jak i ich sąsiedzi 
i wszystkie miłujące pokój na­
rody zainteresowane są w tym, 
aby nie dopuścić do wskrzesza­
nia niemieckiego militaryzmu I 
faszyzmu, realizowanego przy 
pomocy układów zawartych w 
Bonn i w Paryżu. Aby nie do­
puścić do przekształcenia Nie­
miec zachodnich w państwo mi- 
litarystyczne, zagrażające poko­
jowi w Europie, uczynimy wszy­
stko co w naszej mocy, by z wy 
ciężyła wola. miłujących pokój, 
demokratycznych sił w Niem­
czech.

[Vf ASZE rozmowy i roko-
-*-™\Yania umocniły w nas 

niezłomne przekonanie, że 
radziecki punkt widzenia 
i propozycje radzieckie 
w sprawie rozwiązania proble­
mu niemieckiego oparte są cał­
kowicie na poszanowaniu praw 
i godności narodu niemieckiego. 
Obecnie, po ośmiu latach roz­
bicia, jedność Niemiec może 
być przywrócona. Odpowiada to 
najgorętszym pragnieniom i dą 
żeniom narodu niemieckiego.

Decyzje rządu radzieckiego 
w sprawie pomocy gospodarczej 
dla Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej są dla całego na­
rodu niemieckiego świadectwem 
bezinteresownego, przyjaznego 
poparcia ze strony rządu ZSRR.

Rokowania delegacji rządo­
wej Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej z rządem ZSRR 
przebiegały w duchu pokoju i 
przyjaźni między narodami i 
przyczyniły się do umocnienia 
i rozwoju przyjaznych stosun­
ków między Niemiecką Republi­
ką Demokratyczną a Związkiem 
Radzieckim. Każde posunięcie 
przewidziane i zaproponowane 
przez rząd radziecki stanowi 
ala nas istotną pomoc, przyno­
si ludności Niemieckiej Repub­
lik i Demokratycznej znaczną 
poprawę sytuacji i pomaga 
nam przekonać naszych roda­
ków w Niemczech zachodnich, że 
riąd  radziecki jest najlepszym i 
najpewniejszym przyjacielem 
całego narodu niemieckiego. 
Świadomość ta zagrzewać bę­
dzie naród niemiecki do wzmo­
żenia walki o swe prawa naro­
dowe u boku wielkiego Związ­
ku Radzieckiego i innych kra­
jów potężnego obozu pokoju, do 
walki o utrzymanie pokoju w 
Europie i na całym świecie. 
Dlatego też wyrażamy raz je­
szcze rządowi radzieckiemu i ca 
łemu narodowi radzieckiemy 
naszą najgłębszą bezgraniczną 
wdzięczność.

Niech żyje rząd ZSRR!
Niech żyje przewodniczący 

Rady Ministrów ZSRR tow. 
Malenkow!

Naprzód do walki o pokój, 
postęp i demokrację!

*  D Z IE N N IK  „P R A W D A " z  22 
bm. zamieścił obszerny a rtyku ł 
swego warszawskiego korespondent 
ta  A . Łukowca pt. „K nowania  
wrogów Polski Ludow ej ponoszą 
fiasko“ . A uto r artyku łu  oświetla 
działalność organizowanych i kicro  
wanych przez am erykańskich im ­
perialistów antypolskich ośrodków 
dyw ersyjnych, skupiających się 
głównie na terenie N iem iec za­
chodnich,

★  D EK R E TE M  prezydium  W ielk ie  
go Zgromadzenia Narodowego Ru­
m un ii został zatwierdzony tekst 1 
m uzyka hym nu państwowego Ru­
muńskiej R epubliki Ludowej. 
Tekst hym nu napisali poeci E. 
Frunze i D. Deszliu, laureaci na­
gród państwowych, m uzykę — lau 
reat nagrody państwowej i członek 
— korespondent akadem ii Rum uń­
skiej R epubliki Ludow ej, kompozy 
to r M . Socor.



PO uroczystościach o fi­
cjalnych, przez cały dzień pu­
bliczność oglądała występy ze­
społów artystycznych, które 
wzbudzały zachwyt i  uznanie
dożynkowiczów. Myśliborskie dożynki były bogatym prze-- 
glądem rozwoju ku ltu ry  na wsi.

PION, NIESIEMY PLON...

Naprzód młodzieży świata
0 7  SIERPNIA rozpoczynają się w Warszawie obrady 
“ 4 Światowego Kongresu Studentów. Kongres wzbudził 

głębokie zainteresowanie wśród młodzieży uczęszczającej 
na wyższe uczelnie, znajdujące  się w  różnych miastach 
świata. Świadczy o tym  ogromna liczba ponad 1200 delega­
tów reprezentujących 106 kra jów .

[T T  Kongres Studentów, or- 
-ł -LJl ganizowany przez M ię­

dzynarodowy Związek Studen 
tow  jest najpoważniejszym wy 
darzeniem w  międzynarodo­
wym  życiu studenckim ostat­
nich lat. Ideą przewodnia Kon  
gresu jest hasło: „Pokój, przy­
jaźń i  walka o lepsze warun­
k i życia i  nauki studentów".

Do naszej stolicy przybyły  
ju ż  studenckie delegacje z In ­
d ii, Chin, A ng lii, Niemiec. 
Meksyku, Korei, Costa Rica, 
Portugalii, Wietnamu i  innych  
państw. W  skład tych delega­
c ji wchodzą zarówno reprezen 
tanci organizacji zrzeszonych 
w  MZS, ja k  i  grupy  pozosta­
jących dotychczas poza tą or­
ganizacją. Reprezentanci m ło­
dzieży wszystkich stron świata 
są wyrazicielam i różnych po­
glądów politycznych, różnych 
Wierzeń re lig ijnych.

IĘ  ła twa była droga czę-
^  Ści delegatów na Kongres. 

W ielu z nich wędrowało setki 
kilometrów pieszo, in n i nara­
żeni b y li na usunięcie z un i­
wersytetów, aresztowania, a 
nawet śmierć. A le jedność i  
braterstwo studentów okazały 
się silniejsze od pałek policyj 
nych i  więzień. Nie pomogły 
ani groźby, ani brednie o że­
laznej kurtynie.

Ważne jest to, że proble­
my, na które studenci napoty­
kają w  różnych krajach, za­
sługują na to, aby je omówić 
we wspólnym gronie, aby raM 
zem znaleźć dla nich najodpo­
wiedniejsze rozwiązanie.

Obrady Kongresu będą sze­
rok im  forum , na k tórym  nastą 
p l wymiana zdań mająca na 
celu pomoc dla studentów kra  
jów  kolonialnych i  zależnych 
poprawę ich sytuacji materiał 
nej, oddanie nauczania w służ 
bę ukochanym przez młodzież 
studencką ideałom pokoju  t 
postępu.

Trzeci Światowy Kongres 
Studentów zbiera się w  okre­
sie, gdy walka o pokój coraz 
bardziej narasta. Imperialiści 

¡¡coraz bardziej czują swoje o- 
samotnienie. A równocześnie 
sukcesy obozu pokoju dodana 
otuchy uczciwym ludziom na 
całym świecie. Coraz wieksze 
rzesze ludzi różnych ras i  na­
rodowości rozumie, że sprawa 
zachowania i  u trwalenia poko 
ju  spoczywa w  ich rekach.
T ')  OBRZE się stało, że 111

Światowy Kongres Studen 
tów obradować będzie w  War- 
szaioie. Stolica nasza, którą  
wojna i  faszyzm zamieniły w  
stos rumowisk i  pogorzeli po­
wstała z popiołów i  prze­
kształca się w coraz bardziej 
kwitnące miasto Przykład  
Warszawy wskazuje z iednei 
strony do czego służą zbroje­
nia im perialistów, a z drugiej 
podkreśla ogromna role nau­
k i i  wiedzy, które użyte do no 
kojoweao budownictwa służą 
człowiekowi i  podnoszą dobro 
byt społeczny.

Gospodarze Kongresu — na­
si chłopcy i  dziewczęta mają 
co pokazać swoim zaaranicz- 
nym przyjaciołom  W tyni 
czasie, kiedy policja zamknęła 
uniwersytet w Caracas, gdy 
100 studentów egipskich za

walkę o pokój zostało osadzo­
nych w  obozie koncentracyj­
nym Et Toro, gdy uniwersy­
tet w  Teheranie został okupo­
wany przez wojsko, w  Polsce 
rosną szeregi kształcących się 
studentów. Liczba wyższych 
uczelni wzrosła u  nas z 36 ist 
niejących przed wojną do po­
nad 80, a liczba studiującej 
młodzieży wzrosła w  tym  cza­
sie z 48 tys. do 123 tysięcy.

Studenci nasi nie obawiają 
się przekleństwa „nadproduk­
c ji in te ligencji“ . Czekają na 
nich w ie lk ie  obiekty sześciolat 
ki, zakłady naukowe i  badaw­
cze, szpitale, muzea, domy 
ku ltury .

Nasza młodzież akademicka 
w ita  Kongres licznym i zobo- 
wiązaniami, które w  poważ­
nym stopniu pomogły w  spraw 
nym i  term inowym przeprawa 
dzeniu żniw, bądź przyczyni­
ły  się do likw id a c ji w ie lu  og­
n isk stonki ziemniaczanej.

C  TUDENCI polscy przygo-
^ to w a li d la gości zagranicz 

nych w iele cennych podarków  
Większość z nich jest tematycz 
nie związana z życiem nasze­
go kra ju , z jego osiągnięciami 
oraz ku lturą . Będą one dla za­
granicznych p rzyjació ł nie ty l 
ko m iłą  pam iątką z Warsza­
wy, ale również zapoznają na 
szych gości z całego świata z 
życiem Polski Ludowej, p ięk­
nem naszego kra ju , jego osiąg­
nięciam i i  zdobyczami.

W tym  okesie przybrała  
również na sile wym iana ko­
respondencji. Popłynęły do 
kra jów  dalekich  i  bliskich l i ­
sty informacyjne, zbliżające 
młodzież oddaloną od siebie 
nie ty lko  tysiącami kilom et­
rów, ale i  wzniesionymi przez 
je j wrogów kordonami, k tó ry ­
m i obóz w ojny chciałby od­
grodzić od siebie kra je i  naro­
dy.

Pójdą pod rękę odbudowa- 
wanej pokojowej Warszawy 
A nglik i  Egipcjanin. Francuz 
i  przedstawicielka walczące­
go Wietnamu, Amerykanin i 
Koreanka. Wspólnie podziwiać 
będą wszyscy piękno starci 
Warszawy i  nowe jasne bloki 
na naszych ulicach i  placach. 
Atmosfera obrad i  osiągnię­
tym i wyn ikam i zadoknmentu 
ją, że nikomu nie uda się ro­
zerwać łańcucha d łoni zwar­
tych w  przyjaznym uścisku 
młodzieży świata, która czuje 
i działa po bratersku.

ZBIGNIEW  ZAPERT

PLON, niesiemy plon 
pod nasz wspólny dom, 
by nam dobrze obradzało 
po sto korcy z pola dało 
PLON, niesiemy plon 
pod nasz wspólny dom. 
gdzie chłop ręką się spotyka 
z bratnią dłonią robotnika...

BRZM IA ŁA  ta pieśń na placu dożynkowym a echo 
je j niosło się po całej pięknej ziemi myśliborskiej. 
Wiele było takich pieśni. Tyle co wieńców dożynko­

wych. A każdy z nich piękniej szy od drugiego. Z powagą, t 
dumą delegacje poszczególnych gmin i  okolic, w  barwnych 
ludowych strojach, wręczały j e gospodarzowi dożynek prze 
wodniczącemu Powiatowej lla d y  Narodowej w  Myśliborzu 
ob. Graczykowi.

Razem z wieńcami przekazy 
w a ły  radosne meldunki, że w 
pełni zakończyły żniwa, do 
ostatniego kłosa zebrały plony, 
że dzięki pomocy p artii i rzą­
du mają więcej maszyn i  
otrzymują lepsze pilony.

Ma się czym pochwalić m y- 
śliborsika wieś. M ów ił o tym 
gospodarz z gromady Chłopo- 
wo, M ichał Ptaszek:

„Gdy 8 lat temu osiedlałem 
się tułaf, były tu tylko gruzy, 
a na nieuprawionych polach ro 
sły chwasty. Przez 8 długich 
la t bez przerwy pracowaliśmy 
aby ziemia ta  stała się naszą 
karmicielką. Dzisiaj radość czło 
wiekowi serce rozpiera gdy się 
spojrzy na nasze pola. Nie mu 
ani hektara nieuprawionego. 
Partia i  rząd nasz robotniczo - 
chłopski pomogli. Coraz więcej 
daje nam ziemia, coraz lepsze 
jest nasze życie",

Wdzięczni są za to chłopi my 
śliborscy rządowi i  partii. W 
przeddzień dożynek gospoda­
rze z Kozin wraz z innym i gro 
madami zameldowali o całko­
w itym  wykonaniu rocznych 
planów odstawy zboża. Tak 
myśllborska wieś w ita ła swo­
je  dożynki

JUŻ od 7 rano drogami i  
dróżkami na traktorach, sa 
mochodach, rowerach, p ięk 

nie udekorowanych furm an­
kach, ciągnęli spółdzielcy, 
chłopi indyw idualn i, robotni­
cy PGR-ów na swoje dożynko 
we święto. Barwne grupy męż 
czyzn i  kobiet roześmiane i  
rozśpiewane m ija ły  się na d^o 
gach, pozdrawiały, dowcipko­
w a ły  i  radośnie zajeżdżały na 
dożynkowy plac. A  każda z 
nich starała się okazalej i  boga 
ciej wystąpić. Aż oczy rw a ły  
piękne staniczki, barwne chust 
k i i  sukienki kobiet, bogato 
wyszywane paciorkami 1 przy 
strojone wstążkami. Jednakże 
tuta j bezapelacyjnie najlepiej 
wyglądała spółdzielcza m ło­

dzież ze Stawu. Barwne suk­
many i  piękne pasy chłopców 
szły w  zawody o lepsze ze stro 
jam i dziewcząt. Zespół m ło­
dzieżowy ze Stawu oprócz 
wspaniałych stro jów zaprezen 
tował również swój bogaty 
program artystyczny. Piękne 
ludowe pieśni nagradzane by­
ły  przez tysiące słuchaczy burz 
liw ym i oklaskami.

Oprócz tego na dożynkowej 
estradzie występowały jeszcze 
inne zespoły artystyczne. Ład 
ne tańce, deklamacje i  wystę­
py muzyczne długo pozostaną 
w  pamięci wszystkich uczestni 
ków  myśliborskich dożynek.

W DNIU dożynek została 
również otwarta Rojono 
wa Wystawa Rolnicza 

pokazująca rozwój i  dorobek 
PGR-ów, POM-ów, spółdziel­
n i produkcyjnych i  wsi indy­
widualnych w  całym powie­
cie. Ładne stoiska poszczegól­
nych PGR-ów czy wsi zosta­
ły  urządzane wokół dożynko­
wego placu. Największe zain­
teresowanie zwiedzających 
wzbudzały stoiska pyrzyękie- 
go kombinatu ogrodniczego 
PGR, zespołu rybackiego, Sta­
c ji Oceny Nasion, stoiska po­
kazujące rozwój hodowli, pięk 
ne okazy bydła i  trzody chlew 
nej, wreszcie park maszyn ro i 
niczych, wzorowo zorganizowa. 
ny przez myśliborski POM i 
okoliczne PGR-y. Z dumą oglą 
d a li chłopi nowoczesne kom­
bajny, agregaty do koszenia 
łąk, sadzarki, p ług i trakto ro ­
we, różnorodne siewniki, su­
szarki do zbóż i  wiele innych 
maszyn radzieckich, czechosło 
wacfcich i  polskich, do niedaw 
na dla nich całkowicie niezna 
nych. Dzisiaj kombajn czy 
tra k to r dla myśliborski ego 
chłopa to  już „rzecz znajo­
ma” , z którą  dawno zawarł po 
bratymstwo.

Kobiety i młodzież bardziej 
interesowały się stoiskami

PZGS-ów i  GS-ów. Można by 
ło tu ta j kupić „czego ty lko  du 
sza zapragnie” . Piękne jedwa­
bie, krotonowe, wełniane i  ba 
wełniane materiały, chustki, 
a rtyku ły  domowe, stoiska z 
ubraniami najbardziej przycią 
gały wszystkich i trudno się 
tam było docisnąć. Niejedna 
rodzina chłopska dokonała na 
wet zakupów zimowych.

TŁUM Y ludzi bez przerwy 
napływały na plac. zwie­
dzały wystawę, oglądały 

występy zespołów artystycz­
nych i  muzycznych. Aż ręce 
bolały od oklasków, tak ładne 
b y ły  „m azu rk i” , „ku ja w ia k i”  
i  „kuku łeczki” .

A  gdy zapadł zjmierzch i na 
niebie zabłysły gwiazdy, nad 
placem dożynkowym zapłonę­
ły  dziesiątki lamp. Na specjał 
nie ułożonej olbrzym iej po­
dłodze tysiące ludzi baw iło się 
na ludowej zabawie.

Do późnej nocy rozlegały się 
dźwięki muzyki. Radosne by­
ło  święto i  radosna zabawa.

BRONISŁAW  RĘDZIOCH

NA dożynki do Myśliborza  
przyjechali także liczn i przed•  
stawiciele powiatów chojeń• 
skiego, choszczeńskiego i  py - 
rzyckiego. Na zdjęciu młodzież 
z Pyrzyc wręcza ob. Graczy­
kow i dożynkowy wieniec.

DUŻĄ uwagę zwiedzających zwracały stoiska PZGS-u i 
GS-ów. Można lam było kupić „czego tylko dusza zapragnie". 
Nic dziwnego, że bez przerwy było tutaj tłoczno. Na zdjęciu 
uczestnicy dożynek przy stoiskach z artykułami włókienni­

czymi.

Sukces zawodników Szczecina 
w  „m aratonie s trze leckim “

na Bezrzeczu
PRZEDOSTATNIM dniu strzelań o mistrzostwo Central 
nej Rady Związków Zawodowych na szczecińskim Bez­

rzeczu zakończono najtrudniejszą konkurencję zawodów 
Kbks—5 — tak zwany „m araton strzelecki“ .

W K O N K U R E N C JI te j, która  
trw a  4,5 godziny zawodnik musi 
oddać 120 strzałów ocenianych w  
trzech postawach: leżącej, klęczą­
cej i stojącej. W  zakończonym  
maratonie w  łącznej punktacji zw y  
ciężył zawodnik szczecińskiego Ko  
łe jarza, m istrz sportu Mieczysław  
H R Y D ZE W IC Z . Uzyskał on dosko 
n ały  w y n ik  1083 punkty. Drugie 
miejsce zajął krakow ianin D O K ­
TOR Stanisław z W łókniarza w y n i 
kiem  1066 pkt. Trzeci b y ł P F E I­
FFER z W łókniarza Nowa Sól —  
uzyskał on 1054 punkty.

Zespoły PGR 
Chomentowo  
i Lubieniów
w woj. szczecińskim

przodują  
w  orkach
jesiennych

P R ZY G O TO W AN IA  do je
A siennej kampanii siewnej 

przebiegają na ogól sprawnie. 
W niektórych jednak powia­
tach występują pewne niedo­
ciągnięcia, głównie w  sprzeda­
ży nawozów sztucznych i  od­
stawach ziarna siewnego. M u ­
szą one być ja k  najszybciej u- 
sunięte.

BEZPOŚREDNIO po zakoń­
czeniu żniw , wiele PGR-ów 
woj. szczecińskiego przystąpi­
ło do orek jesiennych i  do za 
siewów rzepaku i  jęczmienia 
ozimego. Dzięki dobremu przy 
gotowaniu trakto rów  i  właści 
w  emu rozpracowaniu harmo­
nogramu prac przez kierowni 
ków poszczególnych gospo­
darstw, najsprawniej przebie­
gają o rk i w zespołach PGR: 
Chomentowo i Lubieniów w  
pow. choszczeńskim.

Opieszale przeprowadzane 
są o rk i jesienne ro. in . w zespo 
łach: W irów  i G ryfino w  pow. 
gryfińskim , Pyrzyce i  S łotni- 
ca w  pow. pyrzyckhn i K a r­
sko myśliborskie. W zespołach 
tych kierownicy i  mechanicy 
nie dopilnowali przygotowa­
nia maszyn, n ic przygotowa­
no tam należycie harmonogra­
mów prac związanych z sie­
wem rzepaku i jęczmienia o- 
zimego. Wszędzie tam, gdzie 
o rk ł jesienne dokonane zosta­
ły  w  terminie, sprawnie i 
szybko przebiega również siew 
rzepaku. Przodują zespoły 
PGR: Lubieniów i Płocino w 
pow. choszczeńskfm, które 
pierwsze zameldowały o zakoń 
czeniu siewu te j rośliny.

DUŻYM powodzeniem zwie­
dzających cieszyło się piękne 
stoisko młodzieżowego kombi­
natu ogrodniczego PGR z Py­
rzyc. Stoisko zwiedzili rów  
nież wiceprzewodniczący Pre­
zydium Woj.RN Szechter i 
konsul Republiki Czechosło­
wackiej S tariczek 

Na zdjęciu Szechter. i 
Stareczek jedzą smaczne 
gruszki — plon pracy młodych 
miczurinowców z Pyrzyc.

postawa leżąc — 1) D oktor 380
pkt., 2) Sawicki (Spójnia) 379 pkt.-» 
3) P fe iffer (W łókniarz) 375 pkt;

postawa klęcząc — 1) Hrydzewics 
363 p kt., 2) Pazdej (Budowlani) 355 
p kt., 3) Surowiecki (Kolejarz Szcze 
cin) 355 pkt.

postawa stojąc — 1) H rydzewics 
348 pkt., 2) D októr 345 pkt., 3) K w a  
śniewski (Stal Szczecin) 339 pkt.

JA K  z tego w ynika duży sukces 
odnieśli w  te j klasycznej kon  

kurencji zawodnicy szczecińscy. 
Obok „murowanego faw oryta“  do 
ty tu łu  mistrzowskiego — H R YD ZE  
W IC Z A  w  pierwszej tró jce  znalazł 
się jego kolega zrzeszeniowy SU* 
ROW 1ECKI oraz, co jest n ajw ięk­
szą niespodzianką, rew elacyjny 24. 
le tn i K W A Ś N IE W S K I ze Stali.

W  punktacji zespołowej „mara­
tonu“ zwyciężyła drużyna W ŁÓ K ­
N IA R Z A , gromadząc 5187 punktów. 
N a drugiej dopiero pozycji znalazł 
się zespół K O LE JA R ZA  w ynikiem  
5141 punktów, na trzeciej zaś 
SP Ó JN IA  — 5087 punktów.

Niespodzianką jest dalekie m iej 
sce B U D O W LA N Y C H , którzy byli 
jednym  z pretendentów do m i­
strzowskiego tytu łu .

W 1
Jest to strzelanie bojowe do ru ­

chomych sylwetek na różnej u  
każdym razem odległości 100, 200 i  
3C0 metrów. W konkurencji te j po 
pierwszym dniu prowadzi H R Y ­
D Z E W IC Z , k tó ry  uzyskał 18 tra- 
iień  na 20 możliwych i 76 punktów. 
Drugim  jest FOJER z Ogniwa — 
13 trafień  72 punkty, trzecim  C ZU  
B A K  ze sitali — 17 trafień  74 punie 
ty . W yn ik i te są dość słabe. W y­
starczy porównać je  z zeszłorocz­
nym i, kiedy to 10 zawodników u . 
zyskało 20 trafień  na 20 m ożli­
wych, aby stwierdzić, że zawodni 
cy nie powiedzieli jeszcze ostatnie 
go słowa w te j konkurencji.

W  strzelaniu z pistoletu wojsko 
wego do tarczy w konkurencji ko 
biet prowadzi znowu rew elacyjna  
lublinianlca C YG A N O W NA , która  
uzyskała w ynik 2:0 ounklów. D ru ­
gą pożycie zajm uje szczeninianka 
B R ZE ŻA N S K A  w ynikiem  227 pkt., 
trzecie U ZO O W SK A  z Budowla­
nych 196 pkt.

W  konkurencji mężczyzn najlcp  
sz> dotyrbczasowy w ynik uzyskał 
W IT K O W S K I ze Stali 240 pkt. Dal 
sze miejsca zajm u ją: R A D Z IN S K I 
z W łókniarza 238 pkt. i H R Y D ZE ­
W IC Z  236 pkt.

W Pd-4 prowadzi również szcze 
firiianin C ZA R N E C K I ze Stali, któ 
ry na 20 trafień uzyskał 181 punk 
ty. w  te j samej konkurencji N O - 
W A K O W IC ZÓ W N A  z K olejarz«  
uzyskała 19 trafień  na 20 m ożli­
wych i 168 punktów.
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OZIS:
L u d w ik i

JUTRO:
Konstantego

PROGNOZA POGODY
R A NO n i  ogól chmurno. W clą 

gu dnia zachmurzania zmienne 
M iejscam i przelotna opady. Tem p  
od 12—20 st. C. W iatry  poludn.-za­
chodnie 1 zachodnie od 3—6 m ria 
sek.

SPADEK

W YJEŻDŻA Wesołe Mia­
steczko. Mimo, że całe 

prawie jest już spakowane, na 
słupie po­
zostawiono 
„historycz­
ną" tabli 
cę (pisaliś 
my już 
niej diva 
razy). Oba 
Wiamy sip, 
że kierow­
nictwo We 
sole go Mia 
steczka ze­

chce zostawić Szczecinowi w 
spadku to „dzieło literackie", ja  
ko załącznik do kupy śmieci i 
niewesołych wspomnień okolicz 
nych mieszkańców. Mniejsza c 
śmiecie — zabierzcie tablice.

Dzięki operacji
Elżbietka i Jaś
będę ładnymi 
dziećmi

/^ IC H O , w skupieniu poru- 
v -'szająca się siostra iństru- 

mentariuszka i pozostały perso­
nel w maskach na twarzy, lani

fia bezcieniowa, rzucająca świat 
o na stół operacyjny, to co­

dzienny obraz sali operacyjnej 
w szpitalu przy Unii Lubel­
skiej.

Na stole leży niewielkie za­
winiątko unieruchomione banda­
żami. Jest to kilkumiesięczne 
dziecko. Wesoło gaworzy i u- 
śmiecha się do lekarzy. Jego 
twarzyczka o wesołych śmieją­
cych się oczach jest jednak 
zeszpecona przez duży ubytek 
w wardze górnej, sięgający aż 
do nozdrzy.

Będzie to operacja plastycz­
na, mająca na celu przywróce­
nie maleństwu normalnego wy 
glądu. Za chwilę sześciomie­
sięczna Elżbietka usypia pod 
lekką narkozą eterową. Adiunkt 
klin iki dr. EDWARD DRE­
SZER, specjalista w chirurgii 
dziecięcej, uważnie odmierza i 
zaznacza granicę cięcia. Po nie 
długim czasie następuje zakłada 
nie szwów, opatrunek i Elżbiet­
ka jedzie na oddział, gdzie w 
białych pokoikach leżą chore 
dzieci. Na oddziale znajduje się 
jeszcze kilka podobnych przy­
padków,

W jednym łóżeczku leży pię­
ciomiesięczny Jaś. Jest on już 
pięć dni po operacji. Na war­
dze górnej została tylko mała 
blizna. Jaś miał ubytek wraz z 
rozszczepieniem podniebienia, 
lecz niedługo szczęśliwi rodzice 
zabiorą go do domu. Elżbietka 
dopiero za 3 dni wyjdzie ze 
szpitala. Matka je j opowiada, 
że ma dwóch synów i marzyli 
oboje z mężem o córeczce. 
Wreszcie gdy spełniły się ich 
marzenia, zrozumiała była roz­
pacz, która ich ogarnęła na wi 
dok zeszpeconego maleństwa. 
Gdy mała miała pięć miesięcy, 
ktoś poradził ojcu, by się z 
nią udał do szpitala kliniczne­
go na pl. Unii Lubelskiej. Tak 
też zrobili. Dzięki temu dziecko 
będzie ładne.

JERZY BEER

W CZO R A J o godz. 10 w  wnrszta 
cie mechanicznym zebrała się za­
łoga elektrow ni ..Szczecin“ na ma 
sówce zorganizowanej przez radę 
zakładową.

W  dyskusji m istrz fem ontu «Jżwi 
gów Stanisław Kem piński powie­
dział, że aby pomóc robotnikom  
francuskim  przepracuje ze swoją 
brygadą kilkanaście godzin ponad­
planowych i wezwał do podobnych 
czynów pozostałe brygady elek­
trowni.

AWÿ hyt zhrojafżm  -  nie frttha Wenie siły

Pierwsza w Polsce brygada 
zbrojarek ZBM
wykonuje 180 proc. normy

'7BR O JA R Z byhajm niej nie robi zbroi dla średniowiecz- 
‘ - ‘ nych rycerzy lecz zbrojenia na belk i żelazo -  betonowe. 

Zbrojenia te powstają z prętów żelaznych sprytnie splecio­
nych, aby „trzym ały  się kupy". Zalewa się je potem betonem 
i gotowe. Pręty używane do wyrobu zbrojeń są m nie j wię 
cej grubości palca. Zdawałoby się więc, że trzeba nie lada 
siły, aby pręty te przycinać i  wyginać odpowiednio.

HTĘ SIŁĘ dają maszyny, a 
człowiek ty lko  zręcznie ni 

m i kieru je, przy m inim alnym  
w ysiłku  fizycznym. Toteż nic 
dziwnego, że k ierownictwo 
ZBM  w  Szczecinie wciągnęło 
do te j pracy kobiety. 9 -  oso­
bowa brygada zbrojarek pra­
cuje już od roku, wykonując 
około 180 proc. normy.

Jedną z członkiń brygady 
jest APO LO NIA  W ALCZYK 
matka tro jga dzieci. Pani Wal 
czyk pracuje w  ZBM  od trzech 
lat. Początkowo była sprzą­
taczką, a k iedy przed rokiem 
dowiedziała się o tworzeniu 
brygady zbrojarek — zgłosiła 
się na kurs i  obecnie jest jed­
ną z przodujących robotnic.

— Jak pan i daje sobie radę 
z prowadzeniem gospodarstwa 
domowego tak dużej rodziny? 
—  zadajemy pani Walczyk nie 
dyskretne pytanie.

—  Zupełnie dobrzę. Dzieci 
już są duże, więc nié mam  z 
n im i kłopotu. Najstarsza córka 
zresztą też już  pracuje w  Cen­
tra li Rybnej, a dwoje m łod­
szych chodzi do szkoły. Obia­
dy jem y w  stołówkach, to zna 
czy córka, mąż i  ja. A  młodsze 
dzieci —  w  św ietlicy szkolnej. 
W prowadzeniu gospodarstwa 
pomagają m i wszyscy. Mąż 
zajmuje się działką, która jest 
nam dużą pomocą. N igdy nie 
kupuję jarzyn i  owoców — 
przez cały ro k  mam własne. 
Dzieci sprzątają mieszkanie 
załatw iają zakupy w  sklepach 
a ja  gotuję, piorę i  ceruję.

Zostaje m i jeszcze czas na 
przeczytanie gazety ł  książki

D Z IE C I z  kolonii le tn ie j DOSZ-u  
w  Świnoujściu wracają do Szcze­
cina 26 bm. o godz. 14,34. Ze stacji 
Odra w yjeżdżają o godz. 11,29.

JU TR O o godz. 19 w  lokalu K o ­
m itetu  W ojew. Stronnictwa Demo­
kratycznego przy al. Piastów 1, 
( I I I  p tr.) odbędzie się zebranie in  
fórm acyjno-dyskusyjne lokatorów  
należących do kom itetu blokowe­
go n r 19. O w zdęcie udziału pro­
szeni są mieszkańcy domów n r 1, 
2, 3 1 4 przy al. Piastów n r  44, 43, 
46 i 47 przy u l. Boi. Śmiałego i nr 
1 i  47 przy u l. 5 Lipca.

W  SZK OLE TPD -8 przy u l. Boi 
Śmiałego została o tw arta przy 
współudziale PC K  i kom itetu prze 
ciwalkoholowego O R ZZ ciekawa 
wystawa przeciwalkoholowa. W y­
stawa niedługo zabawi w  Szczeci­
nie. Można ją  zwiedzać w  godz. od 
10—19.

•  •  «
K O M IT E T  blokow y n r  113 posta 

nowi! przed ogólnopolskimi do • 
żynkam i wzmóc jeszcze bardziej 
pracę nad doprowadzeniem do po 
rządku swoich posesji. W związ­
ku z tym  lokatorzy zobowiązali 
się posprzątać strychy, piwnice, 
ogródki 1 .podwórza.

*  *  *
R ZE M IE Ś LN IC Z E  spółdzielnie 

pracy budowlanej „Zagroda" t 
„Osadnik W ojskow y" już w  poło 
w ie sierpnia zam eldowały o wyko  
naniu swoich rocznych planów  
produkcyjnych.

a także na pójście do kina  
Teraz w  czasie wakacji dzieci 
były na koloniach.

Jak pomyślę, że b y ł czas, 
kiedy nie pracowałam i  sie­
działam w  domu — nie chce 
m i się w  to wierzyć. Teraz nie 
wiedziałabym, co mam  robić* 
przez cały dzień. Dzięki k u r­
som jestem dziś w ykw a lifiko ■ 
waną robotnicą, która dobrze 
zarabia i  która  ma możliwości 
lepszego życia. A  moje dzieci 
uczą się dobrze i  na pewno be, 
dą mogły zdobyć wyższe w y ­
kształcenie.

Podobnie mówią 1 inne zbro 
ja rk i, dumne z tego. że są w y ­
kw alifikow anym i robotnicami 
Przeciętny zarobek zbrój ark i 
po kursie wynosi około 1200 
zł miesięcznie, (n)

TE A TR  PO LS K I — „Pan Teodor
Zrzęda" — g. 19.15.
TE A T R  W SPÓŁCZESNY — n ie­
czynny.
C YR K  — pl. H elski — 19.30. 
COLOSSEUM — ’ „W ęgierskie melo  
die" — 16.30, 18.30, 20.30.
B A ŁT Y K  — „N a ukra ińskie j e jtra  
dzie" — 16.30, 18.30, 20.30. 
M ŁO D A  G W A R D IA  — „Opowieść
0 praw dziwym  człowieku" — 16.30 
18.30, 20.30.
P IO N IE R  — „D ubrowski" — 15 
18, 21.
Przegląd film ów  dokumentalnych 
14, 17, 20.
H U T N IK  — „K rążow nik W areg"- 
18, 20.
PR ZY JA ŹŃ  — „Romans z kontra­
basem" — 18, 20.
1 M A J— „Cesarski piekarz" ( I  ser.) 
18, 20.
D Y Ż U R Y  A PTEK : 
al. Wojska Polskiego 49, 
ul. Rooseyelta 51.

W  dniu lotnictw a
na wieży spadochronowej

DOGODNY dzień. Niebo u- 
*• pstrzone ulotkami, które 

zrzucono z krążącego samolotu. 
W górę pną się kolorowe balo­
ny. Napływowi wiatru poddaje 
się elastycznie głowica wieży 
spadochronowej.

Jesteśmy na 22 metrze. Stąd 
będziemy skakać. Patrzymy w 
dół: wokół wieży zebrała się 
młodzież. Nie brak też i star­
szych.

Przemawia sekretarz ZW LP2 
— Kozłowski;

„Dzień Lotnictwa. 10 lat 
temu, na bratniej ziemi ra­
dzieckiej powstały zalążki lu 
dowego lotnictwa polskiego 
Wspaniały, chlubny i  okryty 
chwałą jest szlak bojowy któ 
ry przebyły nasze pułki lo t­
nicze...

Dziś, lotnicy czujnie strze­
gą polskiego nieba i  pokojo­
wego budownictwa i uczą się 
latać coraz wyżej, coraz szyb 
ciej, coraz liczniej i  coraz te 
piej."
Rozpoczynają się skoki na 

spadochronie z wieży. Na dole 
cnętnych jest aż za dużo — na 
górze, na Mrieży, za mało.

—  Ojej, jak wysoko, w gło­
wie mi się kręci...

Jedna z pierwszych skoczyła 
17-letnia Sabinka Ligenza, ze 
Szkoły Pielęgniarskiej, Był to 
jej pierwszy skok w życiu, ale 
nie ostatni — jak zapewniała 
koleżanki. Toteż nie dziwimy 
się, gdy już ze spadochronem 
na plecach stojąc na progu wy 
rzutni cofała się do tylu. ale to 
trwało chwilę i Sabinka poszy­
bowała na rozpiętym spadoch­
ronie, ku tak „odległej“  ziemi.

Na dole powiedziała — łąka 
jestem zmęczona... wrażeniem., 
— Skakali też i inni, coraz bar 
dziej zapalając się do tej pod­
niebnej emocji.

Zainteresowanie lotnictwem 
w tym dniu jeszcze bardziej 
wzrosło. Pozyskano nowych 
adeptów trudnej sztuki latania.

Kiosk „Ruchu“
bardzo
by się przydał

wego n r  2 wzdłuż u l. Celnej, 
Łasztowej 1 Gdańskiej nie m a ani 
Jednego kiosku „R uchu". Jedyny 
kiosk na całej 5-kilom etrowej tra ­
sie stoi przy końcu u lic y  Gdań­
skiej. M ieszkańcy u l. Gdańskiej, 
iobotnicy portowi 1 kolejarze, pro  
szą „Ruch" o zainstalowanie kio  
sku przy ul. Gdańskiej obok „M o  
tozbytu" lub  na początku u l. Gdań 
skiej, p rzy stacji Szczecin — Bort 
Centralny. (A . O.)

Radio
w t o r e k , ts sierpnia 1953 r.

Wiadomości g.: 5.95, 8.39, 7.15,
12.04, 17, 21, 23.59.
7.20 muz. por: 11.45 Głos m ają ko­
b iety: 12.15 Na swojską nutę; 12.49 
aud. dla wsi; 13.15 konc. chóru i  
ork. z W rocławia; 13.40 pieśni 
komp. rosyjskich. 14 program dnia, 
14.05 inform acje; 14.10 „Gody we­
selne w  w y k . chóru i ork; 14.3» 
konc. solistów; 15.10 „W ieczór zarę 
czynowy por. Kowacza"; 15.30 aud 
siowno-muz. „W  malowanej ślą­
skiej skrzyni"; 16 ze śpiewników  
M oniuszki; 16.20 muz. dla wszyst­
kich; 17.05 korespondencja z zagr* 
nicy; 19.10 reportaż lite r; 19.30 muz. 
i aktualn; 20 konc. symf; 20.30 aud. 
dla zagranicy; 21.30 aud. dla zagr: 
22.30—24 aud. dla zagranicy.

R O ZG ŁO Ś NIA  SZC ZEC IŃ SK A
6.17 muz. por; 6.20 aud. por; 6.2» 

muz; 8 muz. rozrywkowa; 8.1S ryb. 
serwis morski; 13.55 kom unikaty 
lok; 17.20 muz. tan; 17.30 wiad. rad: 
Pom. Zach.; 17.40 muz. rozryw ko­
wa; 17.50 „Radiowęzły przed m i­
krofonem "; 17.57 muz. ludów *; 
18.15 wstawka słowna; 18.20 d. c. 
muz. ludowej; 18.30 na młodzieżó 
w ym  maszcie; 18.45 konc. współcze 
snej muz. N R D; 19 z tam tej stro­
ny Odry; 22 konc. fortep; 22.20 ry ­
backi serwis morski.

Czy nabyłeś już komplet podręczników 
szkolnych dla swego dziecka ?

WIĘKSZE WYGRANE
VII Krajowe} Loterii Pieniężnej 
3 dzień ciągnienia 4-go rzutu

-Wygrane po 20.000 *ł. padły na Nr 
N r 66066, 115221

Wygrane po 10.000 zł. padły na Nr 
N r 1593 14598 27517 30186 65164 
70510 108252

Wygrane po 5.000 zł. padły na Nr 
N r 3135 23212 23353 29176 38411 
41248 45602 48042 50795 61088 64538 
65173 75950 102911

Wygrane po 2.000 zł. padły na N r 
Nr 811 2808 4165 10119 13858 18123 
36304 38190 40176 42189 58498 63758 
85o')2 73396 74077 74966 76403 76655 
77384 78426 80045 80457 97171 102641 ' 
103011 103912 108760 109016 113721

Wygrane no 1.000 zł. padły na N r 
N r 3690 5011 8042 11515 12263 13141 
13776 17289 18975 28978 32016 32975 
34837 35583 38219 38743 40233 42071 
42220 43002 43630 45166 50094 52065 
53852 55967 58788 60194 60766 61758 
61819 68674 70001 71382 72392 72781 
74110 76782 77102 78560 73818 86673 
94497 96972 97186 99459 99835 105381 
106398 109779 109798 110084 110191 
111096 112551 113907 115951 117599 
119355

Samodzielnego referenta zaopatrzenia, S tech 
ników  budowlanych na stanowiska inspekto­
rów, 2 techników budowlanych na stanowiska 
kierow ników  oddziałów, jednego technika nor 
mowanta budowlanego, jednego techntka nor­
mowania mechanika, zatrudnią natychmiast 
W ojewódzkie Zak łady Remóntowo-Montaźowe 
w  Białogardzie, u l. Batalionów Chłopskich 2.

1005-K

50 m urarzy w  terenie zatrudni natychmiast 
Szczeciński Zespól Budownictwa Przemysło­
wego Drobne.', Wytwórczości w Szczecinie. Wa 
runki w /g um owy zbiorowej w budownictwie 
(roboty akordowe). Koszty delegacji, hotel, sto 
łów ka r.a m iejscu zapewnione. Zgłoszenia 
przyjm uje D ział K adr — Szczecin, u l. Mieszka 
I-go 23, w  godzinach od 6.30 do 11. 1007-K

2 kow ali, 2 ślusarzy maszynowych, 2 tokarzy, 
4 pracown’ków n iew ykwalifikowanych zatrud­
n i K ijew sk i Zakład Przemyślu Maszynowego 
Leśnictwa Szczecin — K ijewo. Dojazd tram w a­
jem  *  i 2 do Portu, dalej autobusem. Odjazd 
autobusu godz 6.30. 1013-G

2u monterów traktorow ych, 12 pomocników, 
12 ślusarzy, 10 tokarzy zatrudni natychmiast 
Zakład Rem. Montażowy TOK w Szczecinie, ul. 
Santocka 22a/b. Dojazd tramwajem n r 8.

988-K

Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy im . „6-le- 
cia P K W N " w Szczecinie zawiadamia, iż 
punkt usługowy n r 7 przy ul. W andy Zieleń- 
czyk 22 dokonuje napraw i konserwacji wind  
elektrycznych, osobowych i towarowych.

1008-K

Rejon Przemyślu Leśnego w  Szczecinie za­
wiadamia wszystkich korespondentów, że w 
dniu 24.S.53 r . dotychczasowy r -k  rozliczenio­
w y n r  110/727 w  Banku Rolnym  Szczecin zo­
stanie przeniesiony do I I I  Oddziału Narodowe­
go Banku Polskiego w Szczecinie i otrzyma 
n r 58-110/718. W  zwiąkku z powyższym wszel­
kie przelewy inkasa itp . należy kierować na 
r -k  nowootworzony. 3S82-G

|| |  Pracownicy poszukiwani | ||
Szklarzy na k ier. punktów usługowych oraz 

szklarzy do pracy na punktach usługowych w  
wojewór ;tw ie  szczecińskim zatrudni natych­
miast Szklarska Sp-nia Pracy w  Szczecinie, 
ul. Małkowskiego 24. R eflektu je się na siły wy 
kwalitiPowane. M ieszkanie zapewnione. W aran  
k l do omówienia na miejscu. 1010-K

Dozorcę zatrudni natychmiast Zarząd Sp-ni 
Pracy „Stolarz“ w  Szczecinie. Wynagrodzenie 
miesięczne w myśl zarządzenia M in . Przem. 
Drób. i Rzem. 100S-K

Głównego mechanika, k ier. zaopatrzenia oraz 
st. re ferenta zatrudnienia I płacy zatrudni na­
tychm iast W ojewódzki Zarząd W odno-Meliora­
cyjny. Zgłoszenia przy jm u je  W ZW M , Szcze­
cin, u l. Gen. Świerczewskiego 28, I I I  p. 1011-K

,1111111111 -

11111'’
Ogłoszenia drobne

NAUKA

T R Z Y M IE S IĘ C Z N A , ko­
respondencyjna, nowo­
czesna nauka księgowoś 
ci. Łódź 1 skrytka 163.

920-K

K U PN O

K U P IĘ  sztancę ekscen­
tryczną do 15 ton. Z. 
Biernacki. Szczecin, Bo 
gusława 45 (sklep).

3701-G

SPRZEDAŻ

S P R ZE D A M  piec szamo 
tow y oraz do łazienki. 
Bogum iły 7/1, od godz.

S P R ZE D A M  łóżka bla. 
łe, żelazne oraz dębowe 
jasne. Grzegorza z Sa­
noka 39. 3685-G

LOK Al.E

PO SZU KU JĘ natych­
miast pokoju nieumeblo 
wanego m ożliw ie z nle- 
krępującym  wejściem  
Zgłoszenia tel. 33341.

2 POKOJE, kuchnia, 2 
werandy w K olum nie  
k/Łodzi zamienię na do 
inek 1-rodzinny w  Szcze 
cinie na Pogodnie. W ia 
domość: Szczecin, 5 L ip  
ca 24/11. 3687-G

M AŁŻEŃSTW O poszuku 
je  pokoju umeblowane­
go. Cena obojętna. Wia 
domość: telefon 33865.

POKÓJ z kuchnią, n i­
sza we W rocławiu za­
m ienię za 2 pokoje z 
kuchnią w Szczecinie. 
Zgłoszenia, Szczecin 1 
,,Poste-restante" „Blasz­
ko". 3652.G

ZGUBY

ZGUBIONO zezwolenie 
na stałe przebywanie w  
strefie nadgranicznej 
wydane w  Świnouj­
ściu na nazwisko Bro­
nisław Rebelia.

3675-G

ZD ZISŁA W  PO PŁA W ­
S K I. syn Józefa, zgła­
sza zgubienie karty  mel 
dunkowej oraz zwolnie­
nia z ostatniego m ie j­
sca pracy, 3690-G

M A R IA  ŻU RK O W N A, 
córka Józefa, zgłasza 
zgubienie ka rty  meldun  
kow ej w ydanej w  Poz­
naniu oraz odcinka an­
k ie ty  na odbiór dowo. 
du osobistego. 3676-G

D A N U T A  SÓ JKOW SKA  
zgłasza zgubienie karty  
meldunkowej oraz od 
cihka ankiety na od 
biór dowodu osobistego 

3677-G

A N T O N I PO PŁA W SK I 
zgłasza zgubienie prze­
pustki tymczasowej na 
w jazd  p latform ą konną 
wydanej przez Stocznię 
Szczecińską. 3678-G

Z D Z IS ŁA W  ZWOLSKT, 
syn Józefa, zgłasza zgu 
bienie ka rty  meldunko­
w ej oraz odcinka an­
k iety na odbiór dowo­
du osobistego wydanych  
w  Lublin ie . 3679-G

Z Y G M U N T  G O ŻD Ź, syn 
Stanisława, zgłasza zgu 
bienie ka rty  meldunko­
w ej oraz odcinka ankie­
ty na odbiór dowodu o- 
sobistego wydanych w  
Lublin ie . 3680-G

G ENO W EFA  B A RTK O  
W IA K  zgłasza zgubienie 
dwóch skierowań na 
wczasy do Szklarskiej 
Poręby Górnej od 16. 
V m  — 29. V I I I .  53 r. 
Seria E  n r. 80097, 80098 
wydanych przez Zw ią­
zek B ranżowy Sp.n l U- 
stugowych. 3684-G

NO R B ER T SA D OW SK I, 
syn Tadeusza, zgłasza 
zgubienie ka rty  meldun 
kow ej wydanej w W ar­
szawie oraz legitym acji 
Zw . Zawodowego Pra­
cowników Żeglugi.

3686-G

A LFO N S SZU M  OT A L- 
S K I, syn Leonarda, zgła 
sza zgubienie przepustki 
stałej portowej nr. 
3343 oraz legitym acji 
Zw . Zawodowego P ra­
cowników H andlu nr. 
117494. 3694-G

TO M A SZ G R O D ZK I 
zgłasza zgubienie legi­
tym acji służbowej w y ­
danej przez Stocznię 
Szczecińską. 3689-G

.T/.WW IGA PLA C K Ó W - 
SK A , córka Henryka, 
zgłasza zgubienie karty  
m eldunkowej oraz od­
cinka ankiety na od­
biór dowodu osobistego.

8691-G

W  dn. 16.VIII.53 r . zginął śmiercią tragiczną 
i. p.

Józef Szymaniak
łat 22.

PO D ZIĘ K O W A N IE
Ks. W asilewskiemu, kolegom I współpra­
cownikom Stoczni Szczecińskiej oraz wszygt 
kim  innym  biorącym udział w pogrzebie 

składa serdeczne Bóg zapiać 
w  smutku pogrążona R O D ZIN A . 

- __________  3672-G

Z  dniem 6. V I I I .  5S r. unieważnia się pie­
czątkę byłej Sp-n! Pracy Rybołówstwa Mor 
(kiego „Piast" w W olinie oraz dotychcza­
sowe pieczątki Sp-nl Pracy Rybołówstwa 
Morskiego „C erta" w Szczecinie. W  związ­
ku ze zjednoczeniem się w /w  Spółdzielni 
nowa nazwa brzm i: „Spółdzielnia Pracy 
Rybołówstwa Morskiego 1 Zalewowego 
„C erta" w  Szczecinie", »93-K

Zarząd Okręgu Zw iązku Zawodowego P r*  

cownlków Żeglugi w Szczecinie, ul. Mało­

polska 17 unieważnia zgubione legitymacje 

związkowe od nr 113101 do n r 113151, od nr 

113476 do n r 113500, od n r 114901 do nr 11402», 

od n r 114951 do n r  114975. 1012-K

M A R IA N N A  K U C  zgła­
sza zgubienie legitym a­
c ji rodzinnej wydanej 
prżez M P K . 3692-G

STE FA N  K A LE T A , syn 
Józefa, zgłasza zgubie­
nie ka rty  meldunkowej 
wydanej w  gm. Skoi- 
Win, przepustki stałej 
oraz leg itym acji służbo 
w ej wydanej przez 
Państw. Przedsiębior­
stwo Robót Czerpalnych 
i  Podwodnych. 3693-G

SERG IU SZ N OW AK , 
syn Jana, zgłasza zgu­
bienie karty  meldunko­
w ej w ydanej w  Białej 
Podlaskiej. 3695-G

ZG U B IO N O  przepustkę 
stalą Stoczni Szczec. n r’ 
1786 na nazwisko R y­
szard Sośnierz. 3697-G

JO ZEF m l i c k i  zgłasza 
zgubienie karty  meldun  
kowej wydanej w  Szcze 
cinie. 3Ś98-G

JA N IN A  TY F E L , córka 
Bolesława, zgłasza zgu­
bienie karty  meldunko­
w ej wydanej przez gm. 
M ykanów. 3699-G

CZESŁAW  B IE R N A C K I 
zgłasza zgubienie dekre  
tu  emerytalnego
D O.K.P. nr. 14397/1 o- 
raz biletów bezpłatnych 
nr. 450. 3700-G

Ogłoszenia do wszyst­
kich pism w krają  
przyjm uje BIURO RB- 
K ŁA M  I OGŁOSZĘ!» 
RSW .P RA SA " w Szcze 
cinie. al. Wojska "o l. 
skiego 29. pokój 1». I I  
P. tel. 28-43. 31-B



I W t l s & J  W T A o u ty
Stanowiliśmy wszyscy 

Jedną wielką rodzinę
Wrażenia sportowców polskich z Bukaresztu

W CZOK AJ pisaliśmy o wrażeniach Lewandowskiego z 
Bukaresztu. Dziś podajemy k ilka  rozmów z czołowy­
m i sportowcami polski mi.

Oto co mówi Leszek DRÓG OSZ:

Tenisiści Ogniwa
zwyciężają
Kolejarza Ostrów

M lE D Z IE L N Y  mecz tenisowy 
• 'm ię d z y  Kolejarzem  (Ostrów

W yn ik i gier (na pierwszym  
miejscu goście): Stodolska — Skar­
żyńska 6:3, 6:5, K ierzkówna — RA 
życka 6:2, 6:2, M iądcwicz - -  B aje- 
ra 6:4, 6:1, K ierzkówna — Tom a­
szewska 3:6, 0:6, Miądowicz, Quas- 
ner —-Bajera, L ipień 6:4, 5:6, 5:6. 
Cieślak — Tymowski 6:1, 9:11, 6:8, 
M ajewski, Quasner — Frąckowiak. 
Krzyżanowski 6:5, 5:6. 6:2, Quasner 
— Frąckow iak 6:3, 5:6, 2:6, M ajew ­
ski — Krzyżanowski 3:6, 7:9, Owcze 
re k  — Bojanowski 0:6, 1:6, Owcza­
re k — Cisło 2:6, 3:6, C notliwy -  
Księżopolski 1:6, 0:6. C notliwy — 
Borejsza 3:6, 8:8, Owczarek. Cnoto 
w y  — Tomaszewski, R ydlcwski 4:6 
1:6. W ynik ogólny 10:5 dla ogniwa.

Kran.

Kolarskie
mistrzostwa świata

ZURICHU odbywają się 
'  *  konkurencje torowe kol ar 
«kich mistrzostw świata. W 

siorimtach dla 
amatorów roze 
grano już final 

k tórym  zwy 
ciężył M ore tli- 
ni (Wł) — 12,2 
przed Pinarel- 
lo (Wł) i  Pot- 

\ zernheimem 
(Niemcy Zach). 

W  konkurencji dla zawodow­
ców pierwszy by ł Van V lie t 
(Hol) przed Sacchi (Wł) i  Har­
risem (Anglia).

Do finałów  4.000 m. z do­
chodzeniem dta amatorów 
weszli następujący kolarze: 
Messina (Wł.) Campama (Wł), 
V itre  (Fr) oraz zmany z Wyści 
gu Pokoju Holender de Groot.

Do finaló na 5.000 m z do 
chodzeniem dla zawodowców 
zakwalifikowali sit;: Bevilac- 
qua .(Wł.) Patterson (Austra­
lia ) Nielsen (Dania) i  Hassen- 
dorfer (Fr).

— TU R N IE J był bardzo ciężki, 
praw ie tak jak mistrzostwa Euro­
py. Najtrudniejszą walkę stoczy­
łem z zawodnikiem radzieckim Ro 
szkowem. W alka ta  wymagała nte 
ustannej koncentracji uwagi, gdyż 
najmniejsze przeoczenie z mojej 
strony mogło mieć d la mnie smut 
ne następstwa, bo Roszkow dyspo­
nował bardzo silnym ciosem. Rów 
nież walka z Rumunem Ambrusem  
nie była łatw a. No, ale jakoś ml 
się udało. W  tak ie j atmosferze, ja  
ka panowała na Festiwalu, czło­
w iek czuł się radosny i szczęśliwy. 
Zdobyłem złoty medal i Festiwalu 
do końca życia nie zapomnę. To 
było naprawdę coś wspaniałego! 
Stanowiliśmy wszyscy iedną w ie!-, 
ką rodzinę, czuliśmy się ja k  bra­
cia.

NASZ najlepszy kolarz Sta 
szefk KRÓ LAK nie jest bardzo 
zadowolony ze swych w yn i­
ków.

— Drużynowo wygraliśm y, alt* 
indyw idualnie jak wiecie, tylko  
W ilczewski wypadł dobrze. P ierw  
szy raz miałem tak i wypadek, że 
w czasie jazdy złapały mnie k u r­
cze żołądka i musiałem wycofać 
•się na trasie. To mnie trochę zło­
ści i m artw i. A le, że zespół trlum  
fował — to Jest bardzo ważne t to 
mnie pociesza.

PŁYW ACZKA A lic ja  K LE - 
M IN S K A  jest jedyną zawo­
dniczką naszej drużyny, która 
zdobyła 2 medale (brązowe). 
Jest opalona najbardziej ze 
wszystkich na „czekoladę” . 
V/ rękach ma pełno kwiatów., 
a w  koszyku dwa olbrzymie 
melony. W klapie przypię­
tych chyba ze 40 znaczków 
sportowych. Widać, że dziew­
czyna nie próżnowała.

— Bardzo się cieszę ze swych mc 
dali. Ze startu w zawodach dużo 
skorzystałam. W ęgierki to napraw­
dę wspaniałe pływaczki! Czy Ja 
kiedyś osiągnę taką klasę? Będę 
się starała choć częściowo im do­
równać. Teraz chcę ja k  najszyb­
ciej zobaczyć się z ojcem. Stęskni 
lam się za rodziną. A tatusiowi 
muszę specjalnie gorąco podzięko 
wać; te medale — to jego zasłu-

OSZCZEPNIK SIDŁO wy­
chodzi z wagonu z gitarą w  
ręku. Koledzy głośno mu „do 
cinają” , że lepiej czuje się z 
gitarą niż z oszczepem. Nie 
jest tak źle. Znając możliwoś­
ci S id ły należy przypuszczać, 
że potra fi równie ładnie rzu­
cać oszczepem jak  grać na 
gitarze. Wszyscy uczestnicy 
igrzysk są zachwyceni przyję­
ciem i opieką jaką zgotowała 
im  młodzież rumuńska. Wiel­
ka impreza przyjaźni i brater 
stwa pozostawia u  nich nieza­
tarte  wspomnienia.

NA strzeleckich mistrzo- • 
stwach Polski CRZZ — Da­
nutę Steczkowska nazywają 
,,maszyną do bicia rekordów" 
M łodziutka ta zawodniczka u- 
stanowila k ilka  rekordów Pol­
ski w  kategorii juniorów.

Na zdjęciu w idzim y ją  na 
sta.nowisku strzeleckim, z do­
radcą Golańskim.

Międzynarodowe regaty 
żeglarskie

•22 bm. był dniem triumfu że­
glarzy polskich startujących \v 
regatach Polska — Węgry — 
NRD w Olsztynie Z serii 6 
wyścigów, dwa pierwsze, roze­
grane w klasie „H “ w konku­
rencji mężczyzn i wyścig ko­
biet w klasie „finn“  zakończyły 
się trzykrotnym zwycięstwem 
zawodników polskich. Dwa pier 
wsze miejsca zdobył Daćko, a 
jedno —  Swierżyńska.

JEDNĄ z licznych uczestników raidu była 52-letnia Wero­
nika Kaczmarek z Różańska, która mimo podeszłego wieku  
ukończyła raid i zdobyła nagro 
dy: żelazko elektryczne i ładną '  *
bluzkę. Na zdjęciu ob. Kaczma­
rek przyjmuje nagrodę z rąk

Przed Spartakiadą Wsi

obóz lekkoatletów 
pracuje pełną parą
NA STADIONIE „G ward ii”  odbywają się zajęcia prak­

tyczne lekkoatletów LZS »grupowanych na obozie przy­
gotowawczym przed M istrzostwami Centralnymi Wsi. staw i 
ly  się już niemal w  komplecie wszystkie okręgi: Zielona 
Góra, Koszalin, Wrocław i  Szczecin.

Lekkoatleci
Gwardii
w Berlinie
XX] OBECNOŚCI 18.000 wt-
»* dzów rozegrane zostały 

na stadionie im. W altera TJ1- 
brichta w  Berlin ie  międzyna­
rodowe zawody lekkoatłetycz 
ne zorganizowane przez Zrze­
szenie Sportowe NRD — Dy- 
nomo z udziałem reprezentan 
tów Zrzeszenia Sportowego 
CSR Czerwonej Gwiazdy oraz 
k ilk u  reprezentantów Gwardii.

Z Polaków Baranowski, któ 
ty  by ł wyraźnie niedysponowa 
ny zajął na 100 m drugie miej 
sce w  czasie 10.9, a na 200 ni 
trzecie — 23,2. S tartujący na 
100 m Sucheński by ł trzeci — 
10.9.

W  biegu na 400 m zwyciężył 
Bromberger (NRD) — 49,7 
przed W erblińskim  — 50,0.

Stosunkowo do 
Drze pobiegli 
gwardziści na 
800 m. Jackie­
wicz i  Sierek 
prowadzili 
bieg przez 60! 
m i dopiero n. 
ostatnim w in i 
tu wyprzedzi' 
ich zaskakują 
cym finiszem 
M a rtin  NRD) 
Czas zwycięzcy 

1:54,7, 2) Jakiewicz 1:55,6, 3) 
Sierek — 1:56 4.

W biegu na 3.000 m zwycie 
żył Graber (NRD) — 8:40,1! 
Polacy K ielas i  M is iuk zajęli 
czwarte i  piąte miejsca, uzy­
skując czasy 8:46,6 oraz 8:53,6.

Ładny sukces uzyskali sprin 
terzy G w ard ii w  biegu 4x100 
m zwyciężając w  nim w  cza­
sie nowego rekofdu zrzeszenia 
42,8. Polacy pobiegli w  skła­
dzie: Sucheński, Buhl. Bara­
nowski i  Silski.

TRENER TOMASZEWSKI 
I  JEGO WYCHOWANKOWIE

P A M IĘ T A J C IE , że len naj- 
*  częściej zwycięża, kto potrą 

fl włączyć się płynnie w  sprint. • -  
K ierow nik obozu Tomaszewski wy 
jaśnia technikę biegu otaczającej 
go grupce średniodystansowców.— 

To znaczy: n aj- 
pierw  jedno okrą  
żenie normalnym  

•* ■ jś i l l  krokiem, później
>'M na w irażu, trzy-
#3 dziestometrowy
^  sprint? — tipew-

..r* J t i i l l l» ,  „  nia się czołowy 
„średnlak" K o - 
szalina —W irszy

Dobre tempo  
Kolejarzy

słabe
strzały ataku
Kolejarz Szczecin 
— Spójnia Żary 3:0

Nie d z ie l n e  spotkanie na 
boisku ZS Kolejarz pomię­

dzy gospodarzami i Spójnią 2a 
ry zakończyło się zwycięstwem 
Kolejarza 3:0 (1:0). Mecz stał 
na dobrym poziomie. Drużyna 
gospodarzy przeprowadzała dob 
re technicznie akcje, lecz często 
nie wykorzystane. W dalszym 
ciągu brak jest dobrych strza­

łów. Sytua-

przewodniczącego Powiatowego 
Zarządu ZSĆh.

W CZASIE uroczystości do­
żynkowych w Myśliborzu odbył f ,  
się gwiaździsty raid kolarski.
Ze wszystkich gromad i  gmin 
jechali do Myśliborza uczestni­
cy raidu. Na zdjęciu barwna 
grupa młodzieży z gromady 
Sław uczestniczy w raidzie i 
wiezie zarazem dożynkowy wie­
niec.

Skończywszy z 
..średniakaml“ To  
maszewski bierze 
się za sprinterów. 
Dzisiejsza „por­
cja“ — to 5 
przedbiegów" po 
50 m  : 20 m  — 
truchtem  i  30 — 

G R U SZC ZYŃ SK A  ostry sprint.

Wśród barw nej grupy biegaczy 
zwracają uwagę: znana nam do­
brze G R U SZC ZYŃ SK A . smukła 
sylwetka Boblewskiego specjalisty 
od długich dystansów oraz opalo­
nej m łodziutkiej Czyczyn. Pyta­
m y ją  o rekordy życiowe. — 400 m 
— 64.0 sek., 500 — 1:25, — odpowia­
da skromnie rozmówczyni. To już 
jest coś. Szesnastolatka!

Na skoczni u w ija ją  się ICRZY- 
W A N S K I i Czajkowski (Koszalin), 

rek. Polski LZS  
. (trójskok — 12.92).

§
 Ocenia jego skoki 

nię w ie le mu u- 
stępujący Kozłów  
skl Szczecin — 
12.85. M iędzy n i­
mi' skacze Danat 
z Białogardu ma 
jąca ju ż  na swym  
koncie w y n ik  4.79 
Roens (Ziel, Gó­
ra) legitym ujący

K K ZY W A N SK I

Miotacze ćwiczą 
obroty. Ryma 
szewska (Kosz), 
H offm an (Szcz.) 

oraz Mroczek 
(Kosz) i  Kogut 
(Z. G.).

GOŚCIE ZACHW YCENI 
SZCZECINEM

D IĘ K N E  jest Wasze miasto. Zle  
* leń, parki, wspaniałe boiska. 

Cieszymy się, że nasze Igrzyska od 
będą się w  tym  mieście, na zie ­
miach, które b yły  od w ieków n a­
sze. Pozdrówcie od nas mieszkań 
ców Szczecina. Kran.

17 OMIS.TA sportowa S. Pu.
G KKF ustaliła term iny 

spotkań o mistrzostwo I  i I I  
Ugi p iłkarskie j, przełożone z 
23 bm. z powodu spartakiady 
Gwłardii i Wojska Polskiego.

Nowe terminy:
Gwardia Warszawa —

-  wefdia " ra k ó w  19 9 
^.,.-.•4-, Ogni-

.,, ---oirów 23 .9.
Gwardia Byd^szcz — L o t­

n ik  Warszawa 16. 9.

cos 
porządku.

Większość idzie ponad bramkę 
lub na boki. Przewaga Koleja­
rza wyraźna.

Gra przez cały czas toczyła 
się na połowie gości. Atak 
Spójni ani razu nie mógł zna­
leźć momentu odpowiedniego 
dó strz.ału mając do pokonania 
dwa filary: dobrze broniących 
Wielgę i Gajdę. Bramkarz gos­
podarzy wyłapywał trudne pił­
ki i w pełni zasłużył na burzli­
we oklaski.

W pierwszej połowie spotka­
nia punkt zdobywa Polus, po 
przerwie Bartecki i Kalinowski. 
Grupa V  »— poznańska

Spójnia Gniezno — Stał Poz 
nań 0:3 (0:1).

Stal Zielona Góra — Gwar­
dia Szczecin 1:5 (1:3).

Gwardia Kalisz —  Budowla­
ni Poznań 1:0 (1:0).

Ogniwo Poznań — Kolejarz 
Goleniów 2:2 (2:0).

Kolejarz Szczecin — Spójnia 
Żary 3;0 (1:0).

Gwardia Poznań — Kolejarz 
Gorzów 1:1 (1:0)..
TABELA
Gwardia (Kai.) 
Gwardia (Szcz.) 
Budowlani (Pozn. 
Stal (Pozn.) 
Kolejarz (Szcz.) 
Spójnia (Gniez.) 
Spójnia (Żary) 
Kolejarz (Gorz.) 
Gwardia (Pozn.) 
Stal (Ziel. Góra) 
Ogniwo (Pozn.) 
Kolejarz (Goleń.)

grupy poznańskiej została Gwar 
dia Kalisz.

DEMB
Górnik Radlin — CWKS 2:0 (0:0). 
K olejarz Poznań — Budowlani 

Opole 0:0.
Ogniwo Kraków — Budowlani 

Chorzów 4:0 (1:0).
Unia Chorzów — Budowlani 
Gdańsk 3:0 (0:0).

II LIGA

Górnik Bytom -  Ogniwo Tarnów 
4:2 (3:1).

Gwardia Kiełce — Kolejarz 
W-wa 0:3 (Q :0).

Gwardia Lublin -  Włókniarz 
Łódź 1:2 (0:1).

Kolejarz Leszno -  Włókniarz 
Krokó v 2:2 (2:0).

Spójnia W-wą -  Górnik Wał­
brzych 1:1 (1:1).

Licis i  Jędrzejowska

niepokonani 
w tenisie
T ir O S TA TN IM  dniu tenisowych
*® mistrzostw Polski rozegrano 

spotkania finałów w  grach poje- 
dyńczych, podwójnych i miesza­
nych.

Największą n ie­
spodziankę kilku  
dniowego turn ie­
ju  sprawił młody 
tenisista stalino- 
grodzkiej Stali - 
L IC IS . zdobywa­
jąc  ty tu ł m i­
strzowski w grze 
pojedyńczej. L i 
cis, m imo, że 
przegrał z P iąt­
kiem dwa p ierw ­
sze sety 2:6, 2:6. 
w dalszych w y­
padł doskonale 
w ygryw ając ie 
7:5, 6:3, 8:6.

Jędrzejowska nadal n ie  natrafiła  
na równorzędną przeciwniczkę t 
w  finale pokonała Ryczkównę 6:4, 
6:4, w  grze podwójnej ty tu ł m i­
strzowski zdobyła para Radzio, 
K w ia tek, po zwycięstwie nad pa-

) Tłoczyński — Chytrowski 8:4,
:1, 6:3.
Gra mieszana przyniosła sukces 

parze Jędrzejowska. Piątek, która 
pokonała zdecydowanie parę Ru- 
dowska, K w iatek 6:0, 6:2,

6 REKORDÓW  
POLSKI 
ustanowili 
juniorzy pływacy
"Z DNIOWE pływackie .ml* 
’  “  strzostwa Polski juniorów 
rozegrane na nowej pływalni 

w Ostrowie 
» i <vr\ Wlkp. zgroma- 
> | dziły na star-
jrrp ^ ś ^ y  c'e 265 zawód 

ników i 97 za*
wod!,kzek- w  

\ \ j f  > J y  J l czasle zawo* 
^  (¿i dów ustano*

wiono 6 rekor­
dów Polski jjf 

niorów i młodzików.
W ogólnej punktacji junio­

rów i juniorek zwyciężyła War­
szawa miasto — 228,5 pkt.

35:9 84:20
34; 10 65:21

.) 30:14 45:30
28:16 46:20
28:16' 58:37
22:22 49:47
19-25 36:57
19:25 40:52
15:29 32:50
13:29 44:53
10:32 37:73

i 7:37 23:74

rzem 1111 ligi.

TADEUSZ KAM ELA  najlep 
szy kierowca Szczecina ma 2C> 
lat. Jest przodownikiem oracy 
otrzymał odznakę wzorowęan 
kierowcy i  Krzyż Zasług > ¿do­
był on ostatnio w  Giżycku >«j 
mistrzostwach Polski w ‘ 
nodniowej ieździe konkurso­
wej ty tu ł mistrzo Fo\s/ * ><« 
samochodzie tvpu ’ .Skuciu 

Na zdjęciu: Tadeusz Kurne 
la przy swoim samochodzie. .

Z U P A  RYŻOW A

4 łyżki ryżu, 5 ziemniaków, i  
kostki bulionowe, koperek, łyżka 
masła, pół r.zkl. śmietany. Na w izą  
cy bulion wrzucić opłukany ryż i 
masło i gotować około pól god -hiy 
Następnie włożyć pokrojone w kost 
kę ziem niaki, a gdy będą miękki-» 
— włożyć do zupy usiekany kopę 
rek, wlać śmietanę i odstawić z 
ognia

Szczecińskie Zakłady Graficzne, 
Szczecin, ul. Krzysztofa 7.
X —4—15637. Zam. n r 4159. 24.8.53.


